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20 
STYCZNIA w kronice wy­
darzeń klubu „Merkury" 
zanotowano: znowu potop! 

Pomieszczenie oznaczone tabliczką 
z napisem „męski" zalane nie­
czystościami po kostki. 

Następnego dnia „potop" ustą-

LEGNICKIE 

KONTRASTY 

pił. Z samego rana zjawił się nickich. Drugi, ,,Parnasik", klub 
hydraulik i przeczyścił otwór 2 tysięcy, spółdzielców legnickich. 
ściekowy. Awarię usunięto w cią- Wiemy, że zakłady pracy mają 
gu kilkunastu minut, ale czekano specjalny fundusz przeznaczony na 
na to kilkanaście dni. Wiadomo prowadzenie własnych placówek 
było, że coś wisi w powietrzu. kulturalno-oświatowych, wynoszą­
Istotnie na dzień 21 stycznia, cy 80 zł „na głow�" jednego pra­
godz. 18 wyznaczono posiedzenie cownika rocznie. Za te pieniądze 
tzw. społecznej rady klubu z społeczna rada i kierownictwo 
udziałem dyrektorów, 2 księgowych klubu ma prawo i obowiąztk za­

Romuald Nader 

. • oraz aktywu społecznego zaintere- kupić imprezy artystyczne i roz­
sowanych zakładów, przedstawi- rywkowe lub opłacić koszty dzia­
cieli LTRK i przewodniczącego łalności własnych zespoł6w arty­
Zarządu Okręgowego Związku Za- stycznych. Niezależnie od tego 
wodowego Włókniarzy w Lubaniu. zakład pracy może przeznaczyć 

Który odbędzie się 6 lu• 
tego w salach LDK. 

Ci, którzy nie nabyli je­
szcze zaproszenia (rozumiemy 
sytuację) przed. pierwszym 
mogą to uczynić codziennie 
w g9..qzinach od 15 do 18 w 
se:�retariacie Redakcji „Wia­
domości", Legnica, Rynek 
50/51, 

Na balu Prasy wystąpi 
znana piosenkarka radia i 
telewizji HALINA KUNIC­
KA oraz... patrz • str. 8. 

Mówią: 
- Cóż, decydujący 
Informują: 
- Rozstrzygnie czy 

tecminów czy też nie. 
Wiedzą: 

roki 

dotrzymamy 

- Gra idzie ó wielką stawkę! 
Jaką? 
Powszechnie wiadomo, że gór­

nicy - wynika to z ich zobowią­
zań, jakie podjęli dla uczczenia 
IV Zjazdu partii - chcą na ko­
niec 1966 roku przygotować 25 proc. 
docelowej zdolnoś!'.!i produkcji z 
kopalni „Lubin", a w rok później 
z kopalni „Polkowice". Oznacza 
to, że w tym roku budowniczowie 
nowego zagłębia miedziowego po­
winni zgłębić łącznie dwa i pól 
kilometra gotowych szybów oraz 

• 5250 metrów sześciennych komór. 
Mówiąc inaczej dzienny postęp 
prac na obu kopalniach powinien 
się zamykać - traktując oczywiście 
rzecz statystycznie - prawie 7 mb 
gotowego szybu (i,>rzcszło 208 mb 
szybów w stosunku miesięcznym). 

Czy jest to sprawa łatwa? 
Spójrzmy może najpierw na ta­

belę: 

Rok 

1960 
1961 
1962 
1963 
1964 

Ilość Ilość szybów zgłębionych w budowie metrów 

1 
3 
5 
8 

11 
11 

9,0 
350,3 
762,7 

1.156,0 
1.704,2 
3.982,2 Razem: 

__ :R,'v. Wynika z niej ,że o ilości me­
trów - poza całym łańcuszkiem 
ważnych spraw, o których za 
chwilę decyduje także ilość 
„przodków". I choć ta nie ulega 
ju.ż zmianie (11 frontów robót za­
łatwia • sorawe budowy „Lubina" 

i „Polkowic"), to jednak nie spo­
:-iób nie pamiętać, że dwa szyby, 
tak :i-.wane P-V i P-VI, ,,weszły" 
do głębienia dopiero pod koniec , 
,ubiegłego roku. 

Więc czy jest to sp�wa łatwa? 
Przyjrzyjmy się może jeszcze 

ubiegłorocznym wynikom choćhy 
jednej tylko kopalni - pałkowi-· 
ckiej. 

I 

Szyb Plan w mb Wykonanie 
w mb 

P-1 179 268,34 
P-11 223 311,88 
P-łll 239 345,93 
P-IV 74 132,76 
P-V 5 82,58 
P-VI 5 24,29 

Razem: 725 1.165,78 

Już pobieżny rzut oka na tabelę 
przekona nas, że górnicy fedrowa­
li tu na piątkę z plusem, głębiąc 
aż 440,78 mb szybów ponad plan. 
Wynika z niej także. że w nowym 
zagłębiu miedziowym mamy do 
czynienia - jak to już niejedno­
krotnie pisaliśmy - z dzielną za­
łogą, jakiej mogą pozazdrościć inne 
kopalnie. Która - choć wie, że 
sprawa nie należy do rzqdi,t hi­
twych - nie rzuca słów na wiatr: 
chce dotrzymać terminów. I wierz­
cie, zrobi wszystko, aby tego do­
piąć. 

A 
LE SAME chęci, to, oczywi­
ście, za mało. Wiedzą tu o 
ty,m dobrze. Pamię1ali więc o 

wszystkim, o każdym choćby drob­
nym szczególe. O właściwym i ter­
minowym spływie materiałów i 
sprzętu. Np. już obecnie Przedsię­
biorstwo Budowy Kopalń Rud 
_Miedzi posiada w swych aktach 
szereg potwierdzeń na terminową 
dostawę urządzeń. Wkrótce przed­
siębiorstwo otrzyma 18 radzieckich 
10-tonowych wywr,otek, które po­
zwol c1 zażegnać kłopoty z odwo-· 
zem urobku. Posiada potwierdzone 
zamówienia na wszystkie potrzeb­
ne materiały. łącznie z tymi, któ­
rych dostawy w ubiegłym roku 
sprawiaty trochę kłopotu. Wic�c 
cement, piasek, grys, tubingi. .. 

Jest jednak małe „ale". Są: 

SPRAWY ,DO ZALATW.IENIA 

� 
A 

OŻE po kolei: &VI Oto od dłuższego już czasu 
górnicy narzekają na złą 

komunikację. Na popularne tutai 
„tramwaje", które clowożą ich na 
poszczególne szyby. Niej ednokro-

w metrach 
• 

mierzona 
tnie • zdarza się, że są one pod­
stawiane z dużym opóźnieniem. 
Nierzadko są one główną przyczy­
ną spóźnień górników na szychtę. 
„Tramwaje" te ponadto nie są 
ogrzewane, co - zwłaszcza teraz -
na pewno nie rn,łleży do przy­
jemności. Myślę głównie o powro­
cie 2' szychty, która, jak wiemy, 
kończy się przecież kąpielą w 
łaźni. 

Nie pomyślano dotychczas także 
choćby o skromnej wiacie, pod 
którą mogliby skryć się górnicy 
czekający na autobus. Zapomniano 
również o oświetleniu płacił, 
sprzed którego odjeżdżają na po­
szczególne szyby autobusy. 

Najsmutniejsze jednak jest to, 
że o tych sprawach - Jak dotych­
czas - tylko się mówi i pisze. 

Jest także drugi problem, nie 
mniej ważny, który wreszcie czas 
chyba definitywnie załatwić. Idzie 
o stołówkę górniczą na osiedlu 
„D", która ostatnio - w oczach 
budowniczych - . awansowała do 
rangi baru znajdującego się w 

Kłaju. Hołduje się tutaj zasadzie; 

im mniej zestawów obiadowych 
tym mniej pracy. I na wszelki 
wypadek o!eruje się wszystkim np. 
po befsztyku na przemian z kotle­
tem. Coś tu clayba „nie gra", 
Wszak z założenia wynika, że jest 
to stołówka dla budowniczych no­
wego zagłębia mied�iowego. Jad­
łodajnia, w której powinno siQ 
pami�tać nie tylko o jakości, ale 
również o różnorodności potraw. 
No. choćby takiej, • z jaką mamy 
do czynienia w każdej szanującej 
się restauracji. 

Są to spra,wy ważne i jako ta­
kich nie sposób odkładać ad acta. 
Mówić, że „jakoś 1o be". Pa­
miętając o tym, że czas zweryfi­
kował tu terminy: ,,za kilka lat", 
,,w lliedalekiej' . przyszłości", 

Dyktuje dni, które slę liczą, roz­
strzygną. zadecydują,. Więc każde 
ogniwo całego złożonego mecha­
nizmu - nie wyłączając stołówki 

I 
i dojazdu na szyby - musi funk-
cjonować bez zgr'zytów. 

ROMUALD NADER 

Ci, którzy interesowali się ży• znaczne kwoty z funduszu zakła­
klubu i którym dopiekła • dowego na zakup urządzeń i 

martwota tej placówki, nabrali sprzętu, na remonty, naprawy, 
otuchy. Może wreszcie coś się konserwacje itp. 
zmieni, może klub, ożyje i na wzór 
innych zacznie być naprawdę dob­
rą placówką kulturalną. Na tym 
zebraniu miały zapaść ważkie de­
dyzje, takie jak zmiana rady 
klubu, nawiązanie porozumienia 
między zainteresowanymi zakła­
dami produkcyjnymi, omówienie 
i zatwierdzenie planu pracy itp. 

Decyzje takie nie zapadły. Prze­
szło czterogodzinna jałowa dysku­
sja, prowadzona pod patronatem 

,,.,..,,..,.,,.. przewodniczącego Zarządu Okrę· 
gówego ZZWL nie dała żadnych 
rezultatów. Nie wybrano nowej 
społecznej rady klubu, nie uzgod­

sprawy zaległych składek 
członkowskich, nie zatwierdzono 
programu działalności klubu. Sło­
wem - poprzestano na bezowoc­
nym gadlustwie, na przelewaniu 
z pustt?go w próżne. 

I ,,Merkury" będzie dalej świe· 
pustkami. 

DWA KLUBY 

� ..4 OZNA zacząć jak w bajce 

IYI o Kopciuszku. Miasto ma 
m. in dwa kluby, z których 

Jeden jest ładny i wygodny ale 
n.c,,.,, .• "' opuszczc.ny, :taniedbany i zapom­

niany. Drugi mniej wygodny, ale 
wypielęgnowany, wypieszczony, 

się niesłabnącym powo­
Pierwszy to „Merkury", 
in. 5.150 włókniarzy leg-

I 

fot. Mier:rwiński 

Jak przedstawia się sytuacja 
finansowa w tych klubach? 

,,Parnasik" jest wspierany fi­
nansowo przez dwa tysiące spół­
dzielców, co pomnożone przez 80 
z.ł. daje rocznie 160 tys. zł. Ogó­
łem preliminarz wydatków na rok 
1965 zamyka się kwotą 250 tys. 
zł. W „Parnasiku" jest czysto, 
ciepło, nowocześnie i gustownie; 
jest telewizor, są bilardy, jest no­
wa grająca szafa, są ciekawe im­
prezy, odczyty, quizy, zgaduj-zga­
dule, spotkania z literatami, akto­
rami itp, W „Parnasiku" bawił 
ostatnio zespól Wagabundy z Ko­
terbską, Wysocką i Kobielą, był 
Holoubek, Rudzki. W sumie „sza­
fa gra" i ta z płytami i w ogóle. 

;,Merkurego" utrzymuje m. in. 
5.150 pracowników przemysłu 
włókienniczego kwotą 412 tys. zł. 
Preliminarz wydatków na rok 
1965 wynosi aż 523 tys. zł. (w 
roku ub. wydano 530 tys. zł.). 
I za te pieniądze niewiele się 
tam mądrego dzieje. 

Jakże biednie wypadł 'przy tym 
porównaniu „Parnasik", jakże 
ubogo i głupio żyje w porównaniu 
z „Parnasikiem" ,,Merkury". Bo 
w ogóle to z pieniążkami dzieją 
się jakieś czary. ,,Parnasik" ma 
fundusze na opłacenie występu 
artystycznego, odczytu, ciekawej 
prelekcji, spotkania z wybitnymi 
artystami itp. W klubie „Merku­
ry" nie ma pieniędzy na opłace­
nie takich imprez. Ba, są koro­
wody z przysłowiową już pastą do 
podłogi, z zaangażowaniem pala­
cza, doprowadzeniem do stanu 
używalności ubikacji z... no, pra­
wie ze wszystkim. ,,Merkury" jest 
niekochanym dzieckiem a tzw. 
społeczna rada klubu i zakład 
wiodący - im. H. Sawickiej 
oraz pozostałe: ,,Milana", LZPO, 
Zakłady Energetyczne, Zakłady 
Poligraficzne i LPB nie troszcz,1 
się o klub: Podobno nie warto 
bawić się w ojcowaniP. MPRB 
wycofuje się z tego interesu a in­
ne zaklądy również pragną opuś­
cić uciążliwą „rodzinkę", No bo 
płacić trzeba a korzyści prawie 
żadnej. 

,,MY NA TO NIE POJDZIEMY·' 

K 
TO DECYDUJE o życiu klu­
bu? Społeczna rada i tzw. za­
kład wiodący, którym jest 

zakład im. H Sawickiej. Oni są 
właścicielem budynku, oni finansu­
ją działalność tej placówki. 

Co robiła rada w roku 1964? Pra­
wie nic a już na pewno niewiele. 
Przyznat to z rozbrajającą szcze­
rością przewodniczący rady ob. Ga­
weł, pracownik pionu gospodarcze­
go zakładów im H. Sawickiej pro­
sżąc o .,dymisję". Z tą oriinif\ zgo-

(Dokończenic na str. ?) 



ZWIĄZKU z haniebną decyzją rządu Nlemiec_klej W Republiki Federalnej o u2naniu za pr.zedawn!one 
v.brodnl dokonanych w latach 1939-1945 przez h;tle­

rowskich siepaczy z SS, Gestapo i Wehrmachtu, ja, Andrzej 
BialeckJ, były więzień poutyczny o�o.zu koncentracyjnego 
w Brzezince, nr 150091, były wJęz en obozu w B!1c�en­
wald:tie i Flossenbiirgu, syn zamordowanego w Osw1ęci­
miu Tadeusza Bialeckieg9, brat zamordowanych_ tam_że: 

Z 
I 
sesii PMRN 

StatystYcznie i kryty.cznie 
Hlopoty 

z planem 
ROCHOW!CKIE Zakłady Bla-p łosk6rnicze „Renl!er" nie wy. 
konały planu. Należałoby w 

tym m iejscu mieć a lbo pretensję, 
albo wysłuchać g!osu kierownictwa 
zakładu. 

I 

Jana Białeckiego, Barbary Białeckiej. Teres_y Białeckiej. 
Ramili Marii Białeckiej i JC?anny Kuł.ikowsk1ej, brat • oca­
lałych z kaźni h:tlcrowsk1ch w �rzezince - Ja,d��l z 
Bialeck.ich Klossowskiej i Marii z B1alecldch Kowalsk1eJ. 

SLUBUJ1Ę uroczy�cre na · krew i pamięć mo!cb NajdroZ:­
szych, Przyjaciół i Zna,fomych, JJQmordowanych i zmar: 
łych w więzienląch i obozach hitle_rowskich; wyęhowa� 
ttoje moich dzieci w pełnej świadomosc} oby�y postępowa­
nia wJadz h'.tlerowskich w stosunku do wszystkfoh ludzi 
dezaprobujących łeb zbrodniczą ideologię, 

SLUBUJĘ wychowywać, jako nauczyciel. pokolenia mlo,.; 

t.ych Polek i Polaków w pełnej odrazie do odrad:tając�•ch 
, się w NRF i na świecie ciemnych sil rasistowskich i fa­

szystowskich. 
SLUBUJĘ jako bibliotekarz sieci bibliotek powszechnych 

- włożyć cały wys]e!J; w rozpowszechnian;e literatury 
uśw:adamiają.cej społeczeństwo polskie o d l)konanych zbr�d.­
niach na narodzie polskim i innych narodach, zarówno 
przez hitlerowskich ,.Kulturtragerów", jak i współcześnie 
żyjących podpalaczy świata w Europie i Ameryce. 

• SLUBOWANIA moJe dokona,m, świadomy sluszno�ci 1 
n:eustającej walki każdego człowieka o spokój rosoą·c1ch 
pokoleń, o przyjaźń wszystkich ludzi na świecie, o radosna 
przyszłość. 

W
.• CZASIE sesji MRN, która miała miejsce 27 st_yczn!a 

_ ojcowie miasta w bardzo\ obszernym , b1!ansie 
spraw wiąiących sfę z życiem legniczan, m_ow1!f _nie 

tylko O sukcesach gospodarczych L��!11cy, al� rowmez .� 
kłopotach, niedomaganiach i trudnosctach, _ktorych w m1 

nionym 4-Ietnim okres:e nie zdołano u-sunąc. 

Wszystkie sprawy, . ws.�ystk'e � 
problemy duże, średnie l małe 
znalazły tu swe odbicie. ,Test. 
tych sipraw wiele. D�iś omów)m Y  
tylko niektóre. Prz.ed tym Jed­
naik mała statystyka. 

, 1 stycznia 1961 r. było nas 
• 65097 a w dniu 1 stycznia 1965 r. 
liczb; legniczan wynosił� 7 1150 
osób. A zatem przybyło nas pr�­
wie 6 tys. W tym samym czasie 
wartość produkcji przemysłowej 
w Legnicy wzrosła z 1943 mln. 
:zł. do 2950 mln. zł., zaś liczba 
pracujących zwiększyła się o 
3945 osób. 

KOBIET ZA DUŻO. 
MĘŻCZYZN ZA MAŁO N AJ WIĘCEJ kłopotu . było 

z zatru,dn ienie:n kobtet. 
których jest ciągle za du-

żo. Zorganizowa,no więc 1 6  kur­
sów, na którvch 505 kob'et ;,ilo­
było kwalifik2cje . zriwoiowe. 

S�kolenie kosztowało blisko 900 
tys. zł. Wygospodarowano wiele 
m'eJsc  pracy dla kobiet. W: re­
z,ultacie. tych za.biegów li czba 
7..atrudnionych k obiet wzirosła o 
662, zaś pracę chałupniczą otrzy· 
mało 665. Są możliwości za­
trudnienia w chałupnictwie j e­
szcze 200 kob'et. 'Tu warto do­
dac, że obecnie w wydziale _za­
trudnienia zare,iestrowanych Je,t 
tylko 225 . kobiet Poszuku i ą cych 
pracy, a w roku 1 961 było i ch 
550. 

Cierpi.my na brak mężczy�n.  
W roku 1 961 na jedJ1ego zareJe· 
strowanego oczekiwało 36 . wol­
nych mie.isc pracy. a pod konie:: 
1 964 r. aż 77 rozmaitych stano­
wis.k w przemyśle. kole,i n ictwie, 
budownictwie. Deficyt mężce.yzn 
na legnickim rynku pracy zacz­
nie się kurczyć dopiero w la­
tach 1966-1 970, kiedy młodzież 
osiągnie tzw. wiek produkcyjny. 
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Legnicka organizacja 

StronniCtwa Demokratycznego 

przed VIII Kongresem 
VIII Kongres Stronnictwa Dem o­

kra tycznego odbędzie się w war­
szawie w dniach od 8 do 11 lutego 
br. Przedkongresowa działalnoś:: 
stronnictwa koncentrowała się wo­
kół dyskusji nad projektem wytycz­
nych programowych wypracowanych 
przez Centralny Komitet, cala orga­
nizacja bilansuje swoje wyniki pra­
cy za okres od VII Kongresu tj. od 
roku 1961. Członków Stronnictwa De­
mokratycznego można spotkać we 
wszystldch organizacjach spolecz­
n'Ych, gospodarczych I kulturalnych 
i z powierzanych im zadań wywią- • 
zują się ku zadowoleniu społeczeń­
stwa. W istniejących warunkach 
stronnictwo ma gwarancję pełnego 
re-zwoju, , TQteż w ostatnk,1 czasa<::h 
znacznie wzrosty jego szeregi i pod 
względem liczby członków• i ol{niw 
organizacyjn}!cłl zajmuje drugie miej 
sce po Wrocławiu. Legnicka organi­
zacja to duży i prężny ośrodek 
Stronnictwa Demokratycznego. ,l edną 
z form pracy jest klub dyskusyjny, 
którego zadaniem jest analiza wy­
darzeń politycznych, gospodarczych i I kulturalnych, tak w skali światowej, 
jak i krajowej oraz naszej legnic­
kiej. 

Legnicka organizacja Stronnictwa 
Demokratycznego w poszczególny\:h 
kolach wybrała 17 delegatów na wo­
jewódzką konferencję, • która z kolei 
wyłoniła delegatów na Kongres. 
Legnicę będzie na VIII Kongresie 
reprezen tow at przewodniczący· Ko-

Dla kandydatów 
n1 w-yższe 
GC-Zti�fe 

Unlwersytet Robotniczy ZMS w 
Legnicy organizuje klfrsy pr,zygoto­
wawcze na wyższe uczelnie - na 
wydziały • Poiitechnlkl l Wyższej 
Szkoły Ekonomicznej. Kursy roz• 
poczną ślę w styczniu bt. 

Wykładać będą doświiidczenl spe­

cJDli&el z legnicąich szkół �rednlch, 
Opłaty przyst�pne. Za pisy przyjmuje 
sekretariat UH ZMS w, t,ęgnlc;:y, 
ul. Tl�wolucj\ Patdzlernikowej nr I 
pokój 3 lu9 6. 

Zachęcamy wmystklch pragnących 
pod,ią6 studia, by skorzystall z: tej 
formy, przy�otowania się do egza­
minu. Ze w7glectu na ograniczoną 
ilość miejsc radzimy się no�pieszy� . .  

Wolca 

lra�rdi� rodz i ców 
�") 

a le dlaczego ? 
Posterunek Milicji Obywatelskiej 

w Proch0wlcach w dniu 12 · stycznia 
br. został za.ila rmowany przez .Tana 
Ha rcton,i,  że ok,_)h !.(odz, 12 ' jego syn , 
popełnił samobójstwo, wieszajac się 
na strychu własnego rlorru .  Docho­
dzenie prowadzone przez f1mk<',jona-

• riuszy nie ustaliło przyczyn samo­
bójstwa. 

Pik 
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mitet.u SD, wiceprzewodniczący Pre­
zydium MRN kol. Stanisław Jamroz. 

Dla uczczenia var Kongresu Stron 
nlctwa Demokratycznego, członkowie 
podjęli 'wiele czynów sp0tecznych, 
które sięgają. kwoty 150 tys .. zł. 

Oprócz spraw związanych z vnr 
Kongresem, Stronnictwo Demokra-

-

PHM 
Wokół placu Wilsona ustay;ily się 

liczne grupy przyJodnych obserwato­
rów. Na placu warczy motor dziwne• 
go dźwigu wyrastaj ącego z żółtej 
ciężarówki. Kilkunastometrowy pod­
nośnik zakończony jest pomostem 
otoczonym !'łatką. W tej przewiewnej 
Kabince widać stojącego człowieka. 
Dźwig porusza się w .różne strony, 
prostuje się lub zgina, a pasażer ka­
binki manipuluje coś przy lampach 
zawieszonych na placu. Manewrom 
„żurawia" przyglądają się równlez 
pracownicy Zakładów Enerf(etycz­
n.vcn, to leż po chwrn dow!aduję Sil? 
v.-szystktego 
w�ści :  

o tej technicznej no-

Podnośnik hydrauliczny montDżowy 
- PHM-200 zaniontowany na samo­
chodzie „Star-2P" wyprocjukowany 
Jest w kraju I służy do naprawy I 
konserwacji linii energetycz•nycl'). Na 
tym dźwigu można wygodnie do­
trzeć do różnych punktów świetlnych 
na ulicy, sprawdzić co trt'eba ł na­
prawić. Dotychcza!'l energetycy przy 
konserwacji i naprawach linii elek­
trycznych posługiwafl się składaną 
drabiną, n!ewy.a:odną i n iebezpiecz­
ną. Na dłuższy czas blo!{owali je7c1-
nię, I.Jo drabin� trzeba było przesu­
wać. Nieraz bywało, że �ię złamała . .. 

Podnośnik PHM,200 w dniu 19 
stycznia odbywał swój debiut w 
Legnjcy I J E'st dopiero drugim 
„egzempli:irzem" tego rodzaju na 
Dolnym S!�skt:.. 

tyczne wspólnie z Polską Zjednoczo­
ną Partlą Robotniczą oraz Zjedno­
czonym Stronnictwem Ludowym bie­
rze jak najbardziej żywy udział w 

pracach przygotowawczych do ob­
chodu XX rocznicy wyzwolenia zie­
mi legnickiej. 

K. Trentowski 

200 
Od tego dnia drabiny legnickich 

energetyków poszły do lamusa. 
E!ka 

kulą 
{Dokończenie ze str. 1} 

ctzill się 1..vszyscy • zebrar; i .  Pomimo 
to „dymisji" nie udzie'lono. Wi­
Jocznie wszyscy doszli do wnio�ku, 
że lepiej smażyć się dalej w tym 
samym sosie n iedołęstwa i nie­
róbstwa. 

Kiedy zapytano dlaczego „Par­
nasik" może sprowadzać artystów 
z Warszawy a „Merkury" _nie -
administrator odpowiedział:  ,,my 
na to nigdy nie pójdziemy". 

To oświadczenie zostało gorąco 
poparte przez przedstawiciela związ 
ków zawodowych i t ak  pogrzeba­
no jeden z dobrych sposobów przy­
ciągnięcia do klubu szerokiej rzP.­
szy bvwalców, robot ników i pra­
C'owników zainteresowanych zakla-­
d(\•::. 

Król.ko o �ospodarności w ,,Mer­
kurym". W roku ubiegłym preli­
min'.Jwano wydatki na sumę 423.400 
złotych a wydano 4 18  tys.- zł. Z te­
go olbrzymią część środków na 
meble i remonty a tylko znikomą 
sumę przeznaczono na działalność 
kulturalno -rozrywkowa. A ile - Lo 

tego nikł dokładnie nie wie. I choć 
prawie cały fundusz pochłonęły 
wydalki  administracyjne, w k lubie 
jest brudno, brak jest mebli w 
piwnicy przytulnym zakątku 
,.Merkurego", uszkodzone są drzwi 
wejściowe, wyłamane klepki w par­
kiecie, ściana szczytowa, w kt0-
rej pękła rura kanal izacyjna ob­
rasta grzybem a nieczystości spły­
wają do piwnicy zatruwając po­
wietrze. To tylko krótki rejestr 
zaniedbań rzucających się w oczy, 
źle świ ad('zących o administrato­
rze - Zakładach im. H. Sawickiej. 

Czy zakład nie moż� pr7yznać 
dodatkowych kwot - pytamy głów 
nego kc;lęgow�go Zakładów im. H. 
Sawickiej - na bieżące naprawy 

wyposażenie klubu? 

- Możemy wyasygnować na ten 
cel nawet milion złotych, ale poll 
warunkiem. że klub będzie należał 
wyłącznie do nas. 

A wic;c tu jesl pies pogrzebany. 
Względy arnbicjonalne i prywata 
zaciążyły im życiu klubu, skazały eo na powolne konanie. 

A JAK MIESZKAMY? 

Z ARÓWNO w ocenie Pre­
zydium MRN, jak i w opi­
nii  legniczan mies.zika s,ię 

u nas nie najlepiej, Mamy obec­
nie 51 500 izb W ostatnich czte­
rech łata-eh oddano do użytku 
2.284 izby . .  ale w tym samym 
czasie wypadło z ek,;ploatacj i 
825 izb. a jak już pisali śmy, 
przybyło nas praw'e 6 tys. Dla­
tego też w roku 1 961 statystycz­
nie 1,3 mieszkańca miał-0 do dy-

-----------
60 dni 

za miele .. . 
Sz'ł nowna Reda kejo r 

Uprzejmie proszę o 111terwencję 
w następującej sprawie: 25 ltsto­
pada ul). r. oddałem do nrą:rawy w 

.-amach gwarancji telewlz< r marki 
„Pegaz·•. Przy odbiorze o.paratu z 
Zakładów Ch/.ug Radfowy,::h i Tele­
u:izy)nyrh w Zlotor11t, ul. Kowal­
•ka 17 - spostrzegłem. że telewizor, 
któfy m>alem • wbra�. ma już znlsz­
• ,oną obudowę, Bylem więc pe­
wien. że to nie mój aparat. Nie• 
1., udno l>yl.o to sprawdztć. W obec­
'llości k•erownika stwler'171/em, że 
numi?r lelewlzora, który chctan? 
rr.t zwró<'i � jest 19301, zaś mój apa­
rat miał n1Lmer 1687. 

Wustalf"m w te1 sprawifł pismo 
de, dyrekcJi ZURiT·u un Wrocla· 
u:iu, 
,�m 

a(e dotychczas nie otrzyma• 
iodnej odpowiedzi. Martwi 

mnte to. bo •1d dwóch mle,;ięcy nie 
mam te1.ewizora a abonament opl'l• 
cam. Co o tym myśli Wasza redak-
CJa? 

z p&t:ażaniem 
Stefan Rudek 

Złotoryja, ul. Kras•.ckiego 3 ,  

Redali'cja myśli, że  wrocław­
ski ZliRiT powinien wreszcie 
obudzić się ze snu, zwrócić Pa-

, nu właściwy aparat oczywiśćie 
naprawiony, zwródii koszty 
abonamentu telewizyjnfgo za 
dwa miesiące i serdecznie prze­
prosić- za zwłokę w załatwieniu 
sprawy. 

C HYBA pora na wnioski. 
Klub ,.Merkury" ma do speł­
nienia ściśle określone za da­

n ie na odcinku kul luralno„rozryw­
kowym l jest p-lacówką potrzebną 
nie tylko dziewiarzom ale również 
miastu Sądzimy, że rniarodajne 
czynniki odpowiedzialne za roz­
wój życia kulturalnego w Legnicy 
111e pozwolą zwaśnionym zakła­
dom wym!Pnionej „szóstki" u­
śmlereać kl ubu. 

Mamy nadzieję, że ktoś p9może 
przewodniczącemu społecznej rady 
klubu w otrzymaniu dymisji, zmie­
ni skład rady, przekaże losy klubu 
w- ręee innego godniejszego opie­
kuna, ot. choćby Zakładom Ener­
getycznym, które chcą usunąć 
sztuczne bariery hamujące rozwój 
tej placówki. 

. Przecież nik t się nie dziwi, jem 
się prawomocnym wyrokiem po­
'lbawia praw rodzicielskic;h wy­
.od.iego ojca i przydziela dziecku 
nowego opiekuna. 

.,Merkury" też jest. takim dziec­
Idem legnickiej kul lury i czeka 
na pomoc. 

Zdzisław Grootkowski 

spozycji 1 i zbę. Teraz tę samą 

izbę musi zajmować 1,38 miesz-

kańca. 
Władze miejskie podjęły .ostat-

nio energiczne kroki, aby 1:1e do­
puścić do opóźnień i . z,a�1edbań 
w l>udownict·.viie mies,1:<amow_Ym, 
Jakość robót oudowlanych Jak­

kolwiek • uJegła' pewnej po�ra­

wie nadal j ed nak - zdan i em 
goSJpodarzy miasta - bud_zi  za­
strzeżenia. Szczegó1lnie kiep sko 

wy<konywane są instalacje c.o. ,  za 
co mamy pretensję do Wojewódz 
kie"'o Przedsi�biorstwa Instala­
cj i 

O 

Sanitarnych. Ciągle j eszcze 
istnieje w budownictwie wygod­
na m'etoda oddawania robót „p-Q 
kawałku" . .  Napierw mieszkania, 
po dwóch latach sklepy (jak to 
ma miejsce w Rynku), a zago­
spo<larowan 1e zaplecza domów 
ciągle jest od suwa:ne na plan 
dalszy. Władze miejs, cowe wyklu­
czaj,1 na przyszłość ten wYgod­
n y  dla wykonawcy sposób pro­
wadzen ;a ba,d,owy i będą doma­
gały s;ę komoleksowego przeka­
zywania ihwe3tycj i mieszkanio­
wych. Prezydium M RN w ostat­
nim czasie poczyniło wiele posu -
n i �ć .  aby usprawnić d ziałalno3ć 
MPRB. 

W roku 1 96'4 wszystkie bud yn-
i ki m · ewkalne zostały pod.dane 

przeglądom techn ; cznym. Oczy-. 
wiście w wielu mieszkaniach po­
trzebne ;;ą remonty, które musz'.;l 
wykonać sami lokatorzy i b� 
cizie się tego od nich wymagać, 

Przebu-fowa dużych mieszkań 
na mn'iejsze postępuje  zbyt po­
wo,lnie. W ul)iegłych dwó�h la­
tach przebudowano tvlko 26 lo­
kali. W planach na rok bieżący 
przewidziano podział na mniej­
sze 30 mieszkań. 

W 500 bu.dynkach m ieszkal­
nych je�t grzyb. W roku 1 964 
na roboty odgrzybieniowe wyda­
no 384 tys. zł .. a w roku bieżą­
cym na walkę z grzybem prze­
znaczono 2.500 tys. zł. 

Nawet te bał"dzo skrótowe in-

Wybraliśmy drugą ewentualność 
chyba słusznie. 

Procl,vwickl „Renifer" powstał z 
dwu małych zakładów garbarskich, 
które w ,<'zasie y;ojny zatrudniały 
razem 50 osób. W 1945 r. obydwa 
warsztPty przej�lo państwo. Pierwsza 
załoga liczyła 30 osób. W ciągu lat 
nastąpił dynamiczny rozwój. Zakła1  
zwiększył ośmiokrotnie zatrudnienie 
Judzi. Można by przypuszczać, że 
w związku z tym nie powinno być 

kłopotów z p!Dnem. Ale spójrzmy 
, okiem k rytycznego obserwatora. Co 

widzimy? . Stary zużyty park maszy­
nowy. To jeden z czynników opófoia 
jącyc-h wykonanie planu. Drugim. nie 
mniej ważnym jest _nieterminowość 
dostaw zarówno surowców (skóry), 
jak i chemikal iow. 

Ponieważ w obydwu wypadkach 
,.Renifer" w dużej mierze zależny 
j est  od dostawców zagranicznych, 
którzy od cza5u do czasu strajkują 
(włoscy kolejarze) lub mają  na \1/ła. 
snym podwórku małą lub ·  większą 
rewoltę (jak np Brazylijczycy), pow­
staj ą  poważne przestoje, które unie. 
możliwiają wy'kcnanle planu. W ro­
ku 1964 wkład miał  takich mert­
wych dni  aż 43. Mimo tego załoga 
„Renifera" uzyskała wysoki, bo aż 
g2 proc. liczący wskaźnik wykona­
nia planu. 

Należą się więc chyba słowa po­
chwały, a n ie nagany. 

(Pik) 

Prochowicka 
Tysiąclatką 

formacje dobitnie świadczą o 
tym, że ojcowie miasta z całym 
obiektyw!zmem o,cen1a.ią. proble­
my gospodarcze I społeczne Leg­
nicy i czynią duże wysiłki, aby 
uzyskać dalszą.' poprawę warun- • 
ków ż:vcia w naszej kochanej 

I Dwudziestolatce. 
K. FRA1'iUSZ 

W lutym br. ruszy w Procho­
wicach nowa szkoła tysiąclecia. 
Dotychczasowy �tary budynek 
'nie mogąc pomieścić wszystkiGh 
dzieci „edukował" na dwie 
zmiany. Nowy budynek roz,vią­
że te problemy. Do bud)'.nku 
starej szK,oły ... �Q,,s(anie przenie­
siona SPH (Szkoła Priyr,;,osobie­
nia Rołnic�-ego),"" k-tóra dotych­
czas korzy� tała ,z locum Domt, 
Kultury. 

Pik. 

Noworoczna 
• 

p<JTC /ll 
Towa1 zystwo Przyjaciół Dzieci wespół z Mlotlzieżowym Domem Kultury zorganizowało niedaw­no noworoczną choinkę dl.a dzie­

ci osieroconych lub zaniedba­nych przez rodziców. Wszystkie legnick,.e szkoły podstawowe przysłały na zabawę po kilkoro swych wychowanków. W sumie zebrało się 200 dzieci. Grala 

radości 
orkiestra, była loteria, taiice, podwieczorek i „słód kie" podar­ki, Rozbawioną  dziatwą oµieko­wali się instruktorzy z MDK i działacze legnickiego Zarządu TPD, którzy nie szczędzą trudu 
i pracy, aby tym dzieciom było weselej i lepiej. 

EFKA 

eporler 
I 

• e 

e acJonuJe 
WYSTAWA NIEZNAŃEJ 

;- PLAS'l'YKI 
Muzeum w Legnicy apelu.ie 

do władz, instytucji i przedsię­
biorstw, oraz osób prywatnych 
o zgłaszanie :r.najdujących się 
w ich posiadaniu polskich prac 
malarskich i graficznych, bez 
względu na czasokres ich po­
chodzenia, na wystawi;, która 
będzie :,,organizowana w ra­
mach obc,horlu XX-lecia wy­
zwolcnia_,.Dolr.ego $Jaska. 

Jednocześnie J<ierownictwo 
Muzeum prosi wszyst!kich z,in­
teresowan·ych o łaskawe infor­
mowanie o miejscach. w któ· 
rych 7.naJdvją się wymienione 
dzieła sztuki. 

Zgłoszenia najlepiej skła dać 
telefonicznie (49-49) w godz, 
od 8 do 15. 

W TROSCE O MŁODYCH 
RZEMIESLNJK◊W 

21 bm. przy ud7iale przedsta­
wicieli organizacji młodzieżo­
wych, oraz 1,rzewodniczących 
gromad7.l<ich rad nl!rodowych, 
jak również kierownictwa 
przedsiebiorstw budowlanych, 
w:vd1iał b!'dowhictwa i archi• 
tekt11ry Pre7.ydium PRN przed• 
stllwit swoje zamierzeni'I w za­
kresie kształcenia młodych 
rnemieślnilrów wie,iskich na te­re„ie c,ilego powiatu. 

Przewidywane są pnede 
ws'zy�tkim szkolcnja • murar:>.:v. 
�" ·•rów, dekarzy i hydrauli• 
l,ów, 

Program • kursu obejm u.ie 
roc?ne szkolenie teoretycz11e 
POl!\C7one z pra 1->tyka na bu• 
dowach1 w okresie · letnim. 

O ZAOEZPJECZENJ E  !\-IJENIA 
SPOŁECZNEGO 

Pod koniec bm. planowane 
j.est posiedzenie snecj alne.l �e­sji Prezydium PRN, n a  którPj omówiony będ7ie problem za• 
hezpieczenia mienia społeczne­
go, 

W sesji uczestniczyć będą 
przedstawiciele prokuratury i 
Komendy Wojewódzkiej MO-

KOMITET 
?RZECI WPOWODZIOW'\' 

DZIAŁA 

Dokonano Juz uzupt:lnienia 
Sldadu komitetu przeciwpowo• 
dzi()wego, )<tórego pierwsze po• 
siedzenie orlhel) zie się w po• 
czatkach l u tego.  

Na posier'l:zeni u  tym komitet 
dokona occn :v pvebiegu a1<cj1 
pr1:e<.' iwpowodziowej w roku 
u biegłym, oraz oceny st,- ou 
technicznego sprzętu w powie­
cie legr:iickim. 

ZAJĘŁA l MIEJSCE 

Jak nas poinformował sekre­
tarz Zarząd u  Powiatowego 
ZMW tow. Laszkiewicz, l.egm­
ca zajęła I miejsce w woJe­
wództwie w zakresie działal­
ności Ochotniczych Hufców 
Pracy. 

ZLOT TRAKTORZYSTOW 
W pierws7ej polo-"\Nie l u tego 

z in icjatywy Zarzadu Powiato­
wego ZMW odbędzie się zlot 
tra ktor7ystów, na którym do• 
knna �ie podsumowania wyni­
ków BkC.li współzawodnictwa I wvrf a,iności pracy. 

Ponadto przyznawaQP będą zas'.rczvtne l yt,,ly Brygad Pracy Socjalistycznej. 

SN - QUIZ 20 LAT 
DOLNEGO SLĄSKA 

Młodzież ll'gnickiego Studium N:i uozvcielsldego zrzeszona w 
kolach ZMW zorganizowała quiz pod hasłem 20 lat Dol­nego .�la�lrn .  Regulamin quizu przew1duJe trzy stopniowe el1• 
minac,ie. Ufundowano cenne 
nagrody. 

Woka. 



Henryk Ją�ziński 
Z NACIE bajkę o Czarnym 

'\,Yilku? Ni�? To posłuchaj­
cie . . .  To Jest dobry wilk. 

Bez niego marzlibyśmy . .  tupali 
zziębniętymi nogami na śniegu, 
narzekali na dystrybucję... Tu 
gdzie jesteśmy, maszyny zwane 
,,wilkami" drą, szarpią i tarmo­
szą na strzępki surowiec, z któ­
rego powstaną wytworne botki . 
A dfa,c:cegio „czarny" Bo \iż ciemno 
od kurzu i pyłu w pomieszcze­
niu, gd,de pracują ich żarłoczne 
paszcze. 1 

Praca tutaj należy do najcięż­
szych. Pól roku, to norma cza­
su, po upływie której pracow­
nicy obsługuj�cy „wilki", prze­
noszeni zostają do innej, lżej-
szej roboty. 

Stąd surowiec rusza w dalszą 
drogę po fabryce. Jes� międlony, 
czesany, prasowany, nawilgaca­
ny, suszony, poddawany najwy-
myślniejszym przeróbkom 
aby w dalszym etapie znów, g.:> 
pokrojono, sklejono, przyszyto i 
wreszcie wulkanicznie spojono. 
Chyba dosyć jak na jedną parę 
,,,tatrzanek"? 

P 
ÓŁTORA roku temu Złoto­
ryjskie Zakłady Wyrobów 
Filcowych odwiedził dzien-

nikarz „Wiadomości". Rok temu 
była tu komisja z udziałem 
przedstawicieli KC PZPR, resor­
towego Ministerstwa, Komitetu 
Powiatowego. Czy dużo się zmie­
niło od tego czasu w fabryce? 

Złotoryjskie zakłady produku­
ją 5.770 par obuwia filcowego 
dziennie. W roku bieżącym ry­
nek otrzyma około 1 .600 tys. par. 
Planuje się ponadto pewną ilość 
na eksport. Od 1958 r .  tj. od 
chwili, gdy fabryka przeszła z 
produkcH kapeluszy na produk­
cję obuwia filcowego - notuje 
się r.o�oczny, choć niewielki 
wzros.-t produkcji. Ale czy ze 
spokojem możn.:1 powiedzieć, że 
jest dobrze? 

Nietrudno się zorientować, źe 
2ło_toryjsk.ie zakłady są monopo­
listą w swojej branży, skupiając 
ogromną większość produkcji 
krajowej i na eksport. Od 
sprawności rąk tych setek ko­
hiet (70 proc. zal-ogi stano,w�-ą ko­
biety), od k i e r u n k u  i j a k o­
ś c i  prod-ukc,j i. zależy czy i w co 
zaopatrzymy się w dziedzinie 
obuwia na zimę. 

A WIĘC przypatrzmy się 
bliżej fabryce. Dające mi­
lionowe zyski zakłady -

zatrudniają 916  pracowników. 
Cokolwiek i w j akiejkolwiek 
ilości zostanie tu wyprodukowa­
ne - rynek wewnętrzny wchło­
nie bez śladu; choć - i to Jest 
już chyba pierwszym ostrzeże­
niem - notuje się wzrastające 
coraz bardziej ilości reklamac,H. 

Zacznijmy jednak od podstaw, 
od kadr. Na 916  osób personelu 
tylko jedna posiada wyższe stu­
dia branżowe. (Bo trudno zali­
czyć do pozycji ,,wyższe studia" 
w zrozumieniu b r  a n ż y 
radcę prawnego, czy inżyniera­
elektryka) . 

- Może zatrudniacie aibsoł­
wentów średnich szkół zawodo­
wych - pytamy kierownika 
kadr. 

- średnie wykształcenie po­
siada ogółem 15 osób : 7 ukol)­
czyło technikum włókiennicze, 4 
ekonomiczne, 1 mechaniczne i 3 
ogólnokształcące. I jeszcze mi­
strzowie: jest ich 1 1 .  Dwóch ma 
średnie wykształcenie , (techni­
kum farbiarskie i samochodowe), 
siedmiu - podstawowe, dwóch 
- niepełne podstawowe. 

Ka?imierz Rychłowski -
- No. dobrze. A wobec tego 

k t o  nam dyktuje modę? Jak 
wygląda wzorcownia tego ol­
brzymiego zakładu? Oddział, 
który decyduje w czym będzie­
my chodzić, co wyeksportujemy? 
Pytam Q plastyka Czy jest? 

- Nie, nie ma. 
- Więc kto? 
- Jednoosobową komórką 

wzorcową kieruje długoletni . 
praGownik, doskonały fachowiec. 
lVIa trzy pracownice fizyczne do 
pomocy... Brak etatów ... 

- A wykształcenie? 
- Podstawowe. 
Więc z kadrami nie jest do­

brze. Co prawda od września 
ub. roku, pod presją odległej 
Warszawy i pod nae:iskiem miej� 
scowych władz - zaczęto to i 
owo. Od 1. IX. ub. r. pięć sty­
pendiów fundowanych - przy 
czym absolwentów oczekiwać 
można .dopiero za · pięć· lat. Od 
1. IX. ub. r. - 24 dziewczęta 
umieszczono na 1 roku wydziału 
obuwniczego Międzyzakładowej 
Zasadniczej Szkoły Zawodowej. 
Kilkanaście osób z załogi nie­
zbyt chętnie uzupełnia podsta­
wowe wykształcenie. 

I to chyba wszystko; 
I P RZECHODZIMY do hal 

produkcyjnych. Obszerne, 
widne. Długie szeregi sta-

nowisk roboczych. Na ścianach 
afisze propagujące czystość oso-

• bistą:  ,,Myj ręce". 
Ale gdzie? Niedostatek umy­

walni, brak chociażby jednej ła­
zienki, gdzie pracownicy mogli­
by wziąć ciepłą kąpiel, wresz­
cie za mała ilość ubikacji, Tych 
braków nie da się usunąć bez 
istotnych nakładów - to fakt. 
Ale zakłady „idą" nieprzerwa- • 
nie · od 1946 roku! 

Wreszcie świetlica. Typowa 
sala „zebrań". Kilkanaście sto­
łów, krzeseł, jest nawet telewi­
zor, ale... Ale nic  się tu nie 
dzieje. Wieje pustką i • chłodem. , 

Nie wszędzie jest. źle. Zakłady 
posiadają własne ·przedszkole, 
ambulatorium, gabinet denty­
styczny. W lecie • organizowano 
zbiorowe wycieczki, - istnieje 
realny projekt urządzeni a  włas­
nego ośrodka wczasowego, za­
kupiono z funduszu zakładowe­
go kilka mieszkań. 

Zakłady posiadają oddanych 

Grzegorz: Zarzucki 
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lłf MARCU 1 964 r. zamieści- cje - budowa nowych hal 1dbol'.-c 
li lem na tamach „Wiado- fabryki albo prre'.rnzanie Wro­
. mości" arty,k:;uł pn. ,,290 da,wskim Zakładom Metaluirgicv 

milionów czek,a n,a decyzj ę". ' -nym obiektu 2a,jmowanego przez 
Firzv•oo,mnę pok,rótce j eg,o tireść. zaik:łaid lnia-rski w Bolkowie, pod­
Otóż drc.>-.lz,Ho o to-, że WToc·�uw- legl1 Świet'-'azickim Zaiklad·om 
skie Za'kla<ly Metalurgiczne, pro- P:rzemy,slu Lrnarskieg.o. 
wadzące m.in. Fa,brykę Pieców Lepsza byłaby d.rnga możli­
Bla,szany,ch w Jaworze, zamierza- wość, ponieważ za!kła,d lniarski 
ją p,:xJ..jąć rprodwkcję pieców w Bolkowie zajmuje obiekt o po­
ogrzewczych dla mieszkań w no- wier.zch.ni 15 tys. m ·kwa<lr. i za­
wym i starym bud1ownictwie. ledwie w połowie g,o wykiorzy­
P1róbną serię już wyprod.ulkowa- stUJje. Nie cal'.kowi'Cie wykorzy­
in,o. piec jest minima1nyoh !'oz- stane są także inne zakła,dy 
miarów i swym kształtem przy- Jniarskie w sąsied,ndm powiecie 
pomina te1ewiz.or „S,z;maraitd" ;  kamienoogórs.kim. Przeni.esienie 
może być malowa;ny na różne bolkowskie.i lniarnri nie przys,po­
barwy . .  A co najważniejsze spa- r zyło:by żadnej wkody, pon ·eważ 
la zaledwie 2-3 kg węgla ut<rzy- Wrocławskie Zaikłaidy Me<ta'lur­
mu iac w danym , ipomies2lczeniu gi,c-zne zatru,dnią 7- miejs·ca 800-
ciepl,o do 1 2  g10dmn. Cena deta- os•obową załogę. Ba, pow,iększą 
liczna pieca wyniosi około 1500 ją naJWet do 1 700 pracowni,ków. 
zł. W.rocław&1kie Zalkla,dy Meta­
lurgi ozne są zdolne prodiu:kować 
do 300 tysięcy tak1Lch pieców w 
ci,1g,u r<irn. Dzięki temu można 
zaosz•c-zę::lzić d�iesiątki tysięcy 
t-on węgla, któreg•o nasza gos,po­
darka potrzebuje 001raz Więcej. 

Na ptrzesZJkodzie stoi wylączn'e 
braik odpowiednich pomies2lczeń. 
bowiem obieikty Fabryki Pieców 
w JawOl!'ze są ciasine i przesta­
rzałe. Wysuwano dwie ' kioncep-

Dyrektor WZM Stanisław Pru• 
szyński twierdzi, że w ciągu 6 
miesięcy od chwili uzysik.ania 
obiektu mogła,by ruszyć p:erwsza 
prodUJk,cja, a za  niecałe dwa la­
ta uzyskałoby się projukcię d o· 
ceLową - 300 ty•sięcy pieców 
rocznie. Rozruch fahrY'ki pochl-0-
:nie nie więcej ja,k kilka,set ty­
sięcy złotych, a jei całkowite 
za,gospadarowaruie ·najw�że.i kil­
kianaście milion6w złotych. 

pracowników zatrudnionych od 
1946 roku, troszczących się o 
produkcję, o dobro fabryki jak 
o własne. Spośród wielu wy­
mienić trzeba choć tych „naj­
starszych" : Celinę Krygier, pod­
mistrza produkcji szytej, St. Ja­
guszaka - elektryka, St. Wa­
ciaka, kierownika produkcji, czy 
Teofila Waciaka, tokarza. 

cia. Ale czy wykorzystano wszy­
stkie możliwości'? Czy starano 
się r a d  y k a,l n i e  poprawić 
sytuację kadrową? Warunki hi­
gieny pracy? Zmodernizować 
maksymalnie produkcję? 

Na pewno są i duże osiągnię-

Ule w zimowym §nie ..• 

Chyba nie. I na to właśni� 
czekają zakłady. Czeka załoga. 

Czarny wilk czeka. 
HENRYK JAGODZl°RSKI 

KAZIMIERZ RYCHŁOWSKI 

fot. Drankowskł 

C 
Q POTRZEBIE szyljkiego roz-

. poczęcia proju�cji tego typu 
pieiców og1rze'W'dZlY'dh świaidczy 
fakt, że • decyzją wicepremierct 
tow. Eugeniusza Szyra (zarządze­
�1ie  t1II' 39/62, z dnia 22 lutego 
1962 r.) powołano mię::lzyrresorto­
w,1 komisję w sprawie oszczęd­
ności zużycfa węgla przez lud­
ność. Komisja doszła do  wniosku, 
że trzeba zbudować specjalną fą­
brykę produkującą piece ogrzew­
<:ze. Koszt budowy takiej fabry­
ki miał wynieść 290 mln. zł. 

Po oo wydawać te p :enią<lze? 
Po co czekać kilka lat, aż fa„ 
brY'ka będ•zie wybu-do1wa.rna? Prze 
c!eż Wrocławskie Zakłady Meta­
lurgiczne mor,-lyby jeszcze w 
tym roku rozpocząć produkc.ię, 
a w cią.gu następnej zimy piece 
ogrzewałyby już mieszkania. 

.Tego s.ame5o zdani,a są prze:l­
stawi,ciele władz powiato,wy•ch w 

Jawo!l"ze. I sekreta:rz Komitetu 
Powiatoweg·o PZPR, tow. Ta­
deusz Popławski, pr�ewodniczący 
Powia.towej Rady Narodo,wej, 
inż. Konopek i dyTektor fabryki 
Stanisław Pruszyński udali się 
swego cz9.su w te.i sprawie do 
Warszawy. Odwi€f::l.z'li m. in. 

,Urząd Rady Ministrów, Minister-

Loża 
obserwatora 

S 
AMA IDEA nowa n-ie jest. Między innymi na naszych lamach ref ero­waliśmy sugestie w tej sprawie z górą rok te­mu. Wówczas bowiem mniej więcej problem ten był po raz pierwszy omauAany w krę­gach aktywu. partyjnego i r,o­spodarczego kilku powiatów Za­głębia. Jednakże takie pomysły nie łatwo torujq, sobie drogę do praktyki i istotnie potrzebny jest pewien okres czasu, aby przyjęły się, zyskały zwolenni­ków ł, .aby można było zacząć 
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stwo Przemysłu Ciężkieg,o i Mi­
nistenstwo1 Przemy,słu Lekkiego. 

W,szędzie przy21nano rację to­
warzy,siz,om z Jaiwo1ra, kt6rzy pny 
jechaJ,i z logicznymi prnpozycja­
mi, ws:zędzie obiecywan,o pomoc. 
Przeipr,a1szam nie wszędz:e. 
W l\'liuisterstwie Przemysłu Lek­
kiego . oświad<'zono. że obiektu 
w Bolkowie nfo oddadzą nikomu. 
Oś-Wiadczono, że fabryka zosta­
nie całkowicie wykorzystana i 
zatrudni się dodatkowych pra·· 
cowników. Jak by w odpowie­
dzi na to zapewnienie od 1 stycz­
nia br. liczba załogi... została 
zmniejszona. 

W LADZE por.vi,a towe w Ja-
worze nie dają za wygra­

ną i bę::'l◄1 w dalszym ciągu czy­
nić sta!l"ainia, a.by orbie:'.:t w Bol­
lrowie wstał prze'.-rnzany Wro­
cławskim Zakładom Metalwrgicz­
nym. Przemawia za tym interes 
go,sipodariki kraju orraz powiatu. 
Dziękt z.atrudn,i€niu 1700 osó.b 
przy produkcji piecó,w p-roblem 
zatrud-n ' enia w okresie najbliż­
szej 5-la tlti byłby całkowici,� 
rozwiązany. 

Lesław Mmer 

mierze istnieją i jakie w wielu dziedzinach potwierdziły swoją praktyczną przydatność dotyczą bądź to szeroko pojętej koordy­nacji p oczynań i zamierzeń w skal! jednego powiatu, bądź na obszarze całego województwa. W pierwszym wypadku warto powołać się chociażby na przy­kłady· Jeleniej Góry i słynnych „Tez Jeleniogórskich" czy też N owego Sącza. Dowodów na to jak płodnym przedsięwzięciem jest możliwie pełna koordynacja zamierzeń i · poczynań przep1·0-wadzona przez władze terenowe dostarcza również jako całość Górny Sląsk. Natomiast idea skoordynowanego rozwijania po­czynań kilku tylko powiatów jest niewątpliwie czymś nowym. Można więc oczekiwać, iż wy­łoni się tutaj niemało trudności. Wynikać one b ędą po pierwsze 
,.. 

p N 

P R  O G R A M? 
na roboczo o nich rozmawiać. W tej bowiem dziedzinie zasada dobrowolnośc;i oraz działania !i tylko w opa. rciu o przekonarr,ie, iż się ma za sobą głęboką spo­łeczną rację - musi być prze-strzegana jak najpełniej. Chodzi o koordynowanie sze­regn poczyna11- poszczególnych i:>owiatów Zagłębia w najbiiż­szym 5-leciu. 

Kwestia jest istotnie sko, mpit­kowana. Po pierwsze· bowiem · brak - chyba w całym kraju _. jakichkolwiek wzorów wspólne­go działania kilku powiatów. Brak też ustaw i przepisów, na które można by się ewentualnie powołać. 

z tego, iz plany rozwojowe u­kładane są dla poszczególnych jednostek administracyjnych t.zn. powtatów oraz województw. Nikt zatem nie prowadzi dotychczas statystyki i ewidencji osobno dLa kilku powiatów. PoszczegóLne dane dotyczą albo całości wo­jewództwa albo też z osobna każdego p9wiatu. Po wtóre w grę wchodz'i również niebaga­teLny c:z;ynnik - z reguły bar­dzo pozytywny '-- klóremu na imię patriotyzm lokalny. W naj­ogólniejszych zarysach sprowa­dza się on do tego, że zarówno radni jak i działacze oraz ak­tyw gospodarczy w pi,erwszym rzędzie zwracają uwagę na po­trzeby własnego terenu - wy­chodząc ze skqdinqd słusznego założenia, iż obszar powiatu jest zarazem obszarem ich kompe­tencji i odpowiedzialności. 

W obronie konsumenta 

Podobnych argumentów „na nie" da s.ię odnaLeźć z pewno­ścią więcej. 
----------------------

W 
PAŻDZIERNIKU 1963 
roku w nrze 40 „Wiado­
mości" pisaliśmy : 

W sklepie MHD nr 3 1  przy 
ul. ęrodkowej przeważono 10  
toreb z cukrem (po 1 kg) pacz-
1rnwan.1 ch mechanicznie w ma­
gazynie nr 4 WPHS w Legnicy. 
T'oroy są krojone maszynowo. 
WyJęliśmy je z worków za­
plombowanych przez h u rtownię 
i przed chwilą dostarczonych 
do sklepu. I co się okazało? 
Choć na kazclej torbie wydru­
kowano: waga netto 1 kg, każ­
da z toreb waży 1 kg wraz z 
opakowaniem. Ponieważ torba 
waży dokładnie 1 dkg, tzn., że 
konsument otrzymuje tylko 99 
dkg cukru. 

n U Z CU  m 
pokryć w przyszłości ewentual· 
ne braki. Po co im były po­
trzebne oryginalne torebki i 
banderolki oraz zszywacz do to­
rebek nie potrafiły w,yjaś • 
nić. I ' 

Wydaje się wszakże, iż myśl, aby mimo to - mim.o wszyst­kich ewentualnuch oporów i trudno.ki - sk,oordynować per­spektywiczne plany rozwojowe 5 powiatów Zagłębia Miedziowe­go jest ideą· głęboko słuszną o dużej randze społecznej. 
, ,czysty" zysk dzienny wy1:osi 

· 70  kg cukru wartości 840 zł. 
W odpowiedzi na  naszą rela­

cję .usłyszeliśmy wiele przy­
krych słów od zaintP.resowa-
11ych kierowników hurtowni w 
Legnicy i we Wrocławiu. W�zy­
.,,cy mieli do nas pretensję, że 
,.bezpodstawnie" oskarżamy 
uczciwych , pracowników .hur -
towni o' przywłas:zicza,nie włas­
ności społecznej. 

12 stycznia br. kierownik 
Wydrz'ial:u Handlu Prezyddum 

Magazyn WPHS nr 4 pacz-
kuje dziennie 6-8 ton cukru. i\/IRN w Legnicy zgłosił ofice-

_Jeśli przyjąć średnią I 12.n, to r_2wf dy�urnęmu Komendy �o_-

wiatowej MO, że w trzech skle­
pa.ch detalicznych sprawdzono 
wagę kawy ziarnistej paczko­
wanej w hurtowni WPHS w 
Legnicy. W każdej paczce bra­
kowało od 0,25 do 0,5 dkg ka­
wy. Na torebkach widniała pie­
czątka „paczkarnia zespół nr 
2''. Szyl.Jka interwencja funkcjo 
nariuszy MO doprowa,dzila bły-
skawicznie do· wykrycia przy-

czyny braku 'kawy w toreb­
kach. Pracownice WPHS Maria 
Jwańczyk i Stefania Gall za-
trudnione w paczkarnt w ze-
spolę nr � nie dąważały !tawy 

i nadwyżkę przywłaszczyły so­
bie, zabierając ją do domu. Re­
wtzJa w mieszkaniach Iwań­
czyk i Gall -ujawniła, że Maria 
Iwańczyk przywłas21czyła sobie 
10,1 kg kawy 'ziarnisteJ, 12 pa­
czek kawy po 1 00 gramów, 2 pa•cz­
ki po 50 gramów, 1 66 oryginal­
nych torebek do kawy i �29 
banderolek. W mieszkaniu Gall 
znaleziono 3,3 kg , kawy, 2 pacz-

ki po 100 gramów i 235 oryginal­
nych torebek. 

Iwa(1czyk i Gall tłumaczyły, 
że pochodzącą z nadwyże}s k,e­
wę przywłaszczyły_ sobie, aby 

Iwańczyk i Gall zostały dy­
scyplinarnie zwolnione z pracy 
w hurtowni WPHS, a lVIO pr;!e 

kazał,o sprawę d o  prokuratury. 
Bę.dą one oskarżone z ustawy 

z dnia 18 czerwoa 1959 roiku. 
Ustawa I par. I o przywłasz­
czenia mienia społecznego. 

I tak do cukru, o którym pi­
saliśmy w 1963 r. doszła jesz­
cze kawa. Tym razem lVIO po­
siada dowody i sprawcy będą 
musieli ponieść surową karę. 

GRZJlGORZ ZARZYCIU 

Przemawiają za tym • przede wszystkim okoliczności natury gospodarczej. Pięć powiatów Za­głębia - Legnica, Lub in, Bo:e­sławiec, Złotoryja i Jawor -niezależnie od tego, iż są admi-
(Dokończenie na str. 5) 
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� YŁO to dokładnie 1 5  wrześ­
(Y nia 1 945 rok u. W Jaworze 

zdołano już uruchomić  spo­
ro prywatnych k r amików i knaj­
pek. na tomiast jeden z lokali 
w ryn k u  przeznaczono na  sklep 
spóldziekzy. Tak powstała pier­
wsza p!aC'ówka handlowa Pow­
szecJinej Spółdzielni  Spożywców 
kiercwana przez M ieczysława. 
Tokarskiego (obecnie wicepreze:-. 
PSS\. W pierwszym dni u ofe­
rowano k lientom ... 500 kg ziem­
niaków. 

M ijały lata. jaworska PSS 
wy,;zła z okresu raczkowania l 
zaczęła otwierać coraz w1ęce.i 

placówek. Pierwszym prezesem 
PSS b.; ł Józef Cbrobler, dru­
gim Antoni  Ferber (obecn ie dy­
rektor Wrocławskich Zakładów 
Gastronomicznych). trzecim w 
1 954 roku zos tał  .Jan Spalenlak, 
k tóry pełni swoja funkcję do 
dnia dzisiejsze�o. I nni założycie­
le PSS - Aleksander Skowroń• 
i.ki i Bolesław K u rdek są 
obecnie działaczami Rady Spół­
dzielczej. 

Tak  więc we wrześniu jawor­
ska PSS skończy 20 lat. a le  ob­
chody jubi leuszu zaczną się j uż 
niedługo i zastana włączone do 
XX-lecia wyzwolen ia miasta. Z 

okazji juhi leus7U spółdlielni 
zorganizuje się a kaC:emię ,  na 
której omówi dotyt· lwzasowe o­
siągnięcia i trudno�ci . W części 
artystycrnej w y ,t ąpią ze��•oły 
k l ubu spółdzielczego. 

D�iś Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców jest największym 
pionem handlowym w Jaw, ;rze. 
Administruje ona 47 sklepumi ,  
t r zema restau racJami i kawiar­
nią .. Ratuszową". zak ładem wy­
robów garmażeryjnyć: h , 4 pie­
k arniami i ciastkarnią  (budy­
nek na dużą i nowoczesną pie­
karnię adapt uje się przy ul. Li ­
manowsk iego) , w y t wórnią  wód 

5 minut rozmowy 
.. 

z dyr. MHD w Bolesławcu, Ludwikiem Zmudą 
- Panie dyrektorze, co przyniesie 

przedsięb iorstwu rok bieżący? - z 
tym pytanier.J zwracamy się do dy­
rektora Miejsk iego Handlu DPta l icz­
nego w Bolesrawcu, Ludwika żmudy, 

kamy atrakcyj nego towaru w rót­
ny!'h spółdzielniach pracy, w zak ła­
dach przemysłu terenowego, mamy 
kontakty z Inny mi woJewód z twami. 

- A co nowego pr.1.ewidujecie w 
ramach usług? 

- W sklepie sportowym u rucho­
mimy na wio•ne  wypożycza ln ię  
sprzętu tury,tycznego I spor towego. 
Za n iedużą opłatą można będzie po­
życzyć n.:imloty, plłk (, rowery itp, 

(L, M.) 
- Poddamy modernizacji  tR pla­

cówek, l<tóre wyremontujemy I za. 
kupimy im hardziej nowot'zesne wy­
posażenie. W ł adze mieJ,,;kle obiecuJą 
nam 8 lokali z nowego buclownic­
twa w rejonie ul. Asnyka. Ale będą 
one gotowe dopier o  w 1966 r., na­
tomiast w br. przygotujemy projekt 
d ekoral·j l wnf'trza I ewen tualnie 
zakupimy <'Zęś<' urządzeń. W loka­
lach tych otworzymy sklepy spo­
żywne I z a r t y k u łami  przPmy<;lo­
wyml. Pnwięi<szymy n sąsiedni lokal 
sklep , . tOOI  d rotiio1gów" w rynku 
uraz otwor7ymy sklep w różnymi 
towa rami ,  y. których becl ą si� zao• 
patrywaly wyląctnle instytucJe. 

:-------------------------

- Sklepy po 'Tmoilernlzowanl,u na  
pewno h�dą lac'lniejsze, a le  czy zo• 
staną takie lepiej .zaopatrzone? 

- Robimy !'O możemy, ahy zado­
wol ić  kl ientów. N ie zaclowalamy się 
tym co dostaniemy z hurtowni,  szu-

l is t z tern nu • ---------

n a  
• 

z i m n o 
SZANOWNY PANI E REDAKTORZE/ 

Czu Pan odwiedza kawl<1rnlę 
;,Calypso" w Złoturyl? Dlaczeqo py• 
ta m? Oiói kiedy na dworze termo­
metr wskazuje kilka stopni poniżej 
zera - t rudno w lokalu u;y<ledzleć. 
Osta f.ecznie chodzenł.e d , 1  kawiarni 
to prz.11/emno�ć t wypoczyn„k, a kf.r,. 
lubi  wypoczywać trięsąc �lę z zim­
nr. ? 

Czyżby PSS 1.ekceważyla �woję 
onowlązkl I nie chciała pattć? Palt 
się Panie Redaktorze. ale kalor11fery 
są ledwr> cieple. Ol<azuje ,.;ię, te wi­
nę za to ponosi grupa remontow11 
PZGS, która zakładała tnstalację 
centralnego ogrzewania. Mechanlcu 
z PZGS zaczarow'.Ilt widocznie c.o., b<J 
jeśli w kotle się sla bo palt I termo• 
metr obok tegot kotlfl wskazuje 60 
stopni - w kawiarni jest zimno. 
Kiedy palacz naloty więcej koksu 
i temperatura dojdzie do /IO stopnt 
w kawiarni zacz11na być corai cie• 
ple). ale za to... w 1<zatnt z sufitu 
wydobywa się gorąca warta I ialeu;a 
ścian11. Ot czary, Pante Red ·1ktorzel 

l jeszcze jedno, warto 1uż pomyś­
leć o założeniu urządzeń wentyiacyj­
nych iul> t.ak przebud<>•llać okna by 
można 1e b .1/l" o twierać. W kawiarni. 
jest wteczoraml ciemn,, o<t d l/ m u .  
Nic <tziu:neqo, �koro ucho<hl 011 tyl­
ko WÓWCZ'l -� l( ier/y klienci WChrJd?(I 
lub wycho<tzq z (llklllU. 

Z k!Iwiurntanym powa:anłem! 
ŻYCZLI W Y  

Dziś 

Fragment rylilku w Boleslawctt 

a 20 lat temu 

Boles!a wlec tostal wyzwolony w 
lutym 1945 r. Jut w plerw�zych 
dniach wolno.�ct -zaczęli tu przyież­
dźać i osiedlać się Polacy. Jednym z 
n ich był autor nasz11ch zdjęć 
Alojzy Skorupa, który sto•.oqrafowfll 
moment  odqrnzou:ywflnla 101c. Zrcsz• 
tą zn[SZ!'Wne bµ/.IJ nie tylko dMg!, 
w qruzach !eglo wlęksw.�ć domów 
m ieszka lnych. 

M iasto pod polską adminis tracją 
zaczęło sle szybko odburlo1vywać I 
rozu,ijać. Dziś 91 6'1 nart Bo'Jrem stal 
sią ie l r1 y m  z najpłękn te hz11ch miast 
w Pol.,ce. Zdjęcta z Flo(esł!l WCll do ć 
częst,, p.,jawlaly się na lamach 
. .  Wlad0111'>�ct·•, a oto kolejne �po/• 
rze12te  na rynelc ob tel; ty u:em Alojze• 
gu Sico, 11ry.  

�&. ,•. 

.,JK··'c· • . • •  • • . ., .. -�,''""'':':•.•:• . 

gazowych i zakładem masarskim 
z rzeżn lą. Pracuje tu łączn ie  280 
osób, za trudni a się także 1 4  �cz­
n ;ow przygotowujących się do 
zawodu piekarza. sprzedawcy 
sk lepowego, kucharza i cukier­
nika.  

Nieobce były PSS sprawy 
kul tury .  Przeszło J O  lat temu 
zabżono k l ub  spółdzielczy,  k tó­
ry urządzi! dzies ią tk i  różnych 
imprez. wystawił wiele premier 
dramatycznych i estradowych. 
prowadzi świetny balet. urządza 
k ursy i tp. Założydelt>m i dusz'l 
klubu jest Zbigniew Lt>ch. k tó ­
ry  całym sercem poświęca się 
pracy ku l turalneJ.  

Nie sposób przy okazji pomi­
nąć innych ludzi związanych od 
la t ·  ze spółdzieln ią .  1 7-20 lat 
pracują w jaworskie.i PSS.: Jad­
,.,.· iga Słowik (kier .  sk lepu nr  1:  
tego k tóry wystartowai od 500 
kg ziemniaków, obecnie obrot � 
roczne wyno<:z_ą tu 5 m ln  z!: 
K azim icu Traj•fos. Stan isław 
G u lewicz. A leksa ndra Nieć Ed­
mund J an uchowski,  S tan,lslaw 
B ryzek. Bron isła w  Dyszle" icz, 
Stan isław Węgiel i w ie lu  innvrh .  

Jubi la tce . - jednej z najs.tar­
szych  PSS na Do !riym śląsku -
życzymy dalszych sukcesów i 
rozwoju na korzyść konsumen­
tów. 

LESŁAW MILLF.R 

-----------------

Jaworskie 1 
• 

piece 
nu eksporl? 

Od grudnia uhil'głego roku Fabry­
ka Pieców Blaszany<'h w Jaworze 
produk11 je kuchen ki  węglowe zwańe 
,. Adelajda ' · .  S<4 on , bardziej nowo­
czesne i larl n ieJ�ze od kuchenek do­
tychczas wy twa rzanych prze7 zak ład .  
W roku bieiącyrr rzu ci �tę na rynek 
krajowy :;2 tysiące kuchenPk, 

Kierown !ctwo za kładów pertra l!:-
tuje z hand łowca rnl w spr a wle roz­
poc?ęcia produ kcji I wysyłan ia na 
e k�port d użych kuchni węglowych. 
Prób-,ą serię wyprod ukuje !ię w il 
kwartale br .  I jeśli kuchnie spodoba­
ją sie odhlorcom, rozpocznie się pro­
dukcj ę  seryjną. 

Z A G Ł Ę B I A.  
z MYSLĄ o w , osENNYCll  

\\I Y C i l,; C Z .K A C ll 

Oddział Polskiego TowarzY· 
st wa Tu rystyczno· I� ra ion•a "-'I' ·P.­
go w noleslawcu ju7 o pral'O• 
wuje trasy wycieC'lkn w e  (ł ta 
mlod7if'7 V szkolnej. 7gncl n1e  
Z I zaleceniami K 1 1 r H I Ori 11 m  
Okręgu S,·ko ln ego WV('if'c•, kl 
nie heclą męc�are. w yel imin �­
je si ę nocną jazdę.  n ie  hęd'.lle 
się pospiesznie zwied rnĆ' po� 
S7C71'!!:61n ,·l'h zabvtl<ów l''I Y  
mfejscowości o r n ź  7,;i pewni:i 
się dobrych pr7ewod ni ków. 
Wvriec-,,ki 7.aczna si,: w !'•, e<onl\ 
wiosną. PTTK a pel u je za n a• 
s-,ym nośre(l nict Y. em llo k ie• 
rowni!'t w s·,kól hv pr·,.esyla łV  
?g 1os,enia na  wvciec7.ki już  od 
k wietnia .  a n ie  c?ekaly na 
koni ('!' roku. k iedy panuje d u• 
iy tłok. 

P A W I Ln°N I K  
D LA C HOJNOWA? 

Rok tem u d v rekrfa M H D  
7h1 1dowala i uruchomi ła  pawi• 
łon z a rt v k u h mi spn-iv wczv• 
mi.  wanvwaml i wyroba mi 
wędt in i;irskimi w 7.lotorvi pr7Y 
ni. Wo.iska Potskiee:o. pl;il'ńW"'.. 
ka ('if'S?.yla SiP c'l 1 1 -iym pOWO• 
<heniem i ponies io n e  kos7tV 
ju? �ie z2 morł vzowaly M P D  
rnoll:lohv ą t, u ,inwa<" podohnV 
r, ... wito n "' Cho inot\1ie, warto, 
:i h v  Powfałpwa Rarla Nar.odo• 
wa no(l .ieta w ł P i  sprnv. ie o d• 
powied nią uchwalę„ 

wv·nolłY w ZIIP 

·ootychczas w Związku  flar" 
l'erstwa Pol�l<,u•go (na szczeh t n  
powiatu) w�1:ystkie stanowiska 
obsad1.ane  h v ł y  pn.et nomi na• 
cje o d powied nich I uc'l1i w hr, 
po raz pinws:1:v od hęl'lą •dę 
konferencje wvhorc?e. w -.ra• 
wor?e kon rerencja ta ka rr,,.· 
widziana jest przy końcu l u t e­
r.o. Oeleg;id 7 pllS7C7<'l' hlnvrh 
rl ru1vn wyhiorll nowa Komen• • 
d ę  H u fca .  k tó ra wyłoni k omen" 
dan ta i komisję rewizyjną. 

· x x- r ECIE 
WYZWOLENlA JAWORA 

Z okazji X X-lecia. wyzwole• 
nla  Jawora.  w połowie l 1 1 l f'e;0  
od bt;dzie sie n roczyst:, R k :a lle• 
mia w rowi., to w yru Domu K 1: l­
tllrv. Pr1e" irhianv ,iesc ud7ial  
pr?ec'lsta wic·ie l i  wlad7 wo.1ę­
\\'6rl �kil'h. Po czcsci oflcja l n PJ 
"d hęcl7ie się program artY� 
styczny, 

ODDALI 
PRZESZł;O 14 LlTROW KRWl 

Na apel 7.arzadu Powlatow• 
go Polskiego Czerwonego K rzy, 
ta w .Ja wonr cz!onko\\ll' t.e, 
orgar.lz:,cii orlc'l:,11 hnn ;>rowc 
w ubire;lym rokn t4.7 t i t ró �  
krwi. w b r _  o keja ta bed Lit 
nadal  kootynnowana. 

Jaworski PCK może się p<'szczY· 
ci<" t:1kte Wif.'l<'ma lnn yn,; "�''\' 
gnil)M'1 mf za rok U64, '7,a loż0• 
no 237 ka<'ików czystości "' 
szkołach. przeszkolono 70(1 o�ób 
na kursaf'h u dzipl;i nla pierw• 
IC7ej pomory, udz�lono ponad 
10 tvslerv por"d pierw!l711!.i po· 
morv (przewatnl t' drobn" sl<'ł· 
?t1"!"'�e"t::1l  1 w,:R"ł��7ono ,,. 57 .... 'l• 
łac-h ors,z 7"ld11daeh pr·, ('�' kil• 
'k"set po�::i iła nek s 4:zlfłdz!!lJ 
nśwlaty sanitarnej. 

·• 

REJESTR A CJI\ I\IĘŻCZ\'ZN 
ROCZN l li A  1 947 

Dziś (29 stycznia) od hę(lzle 
się p!erwsza rejestncja 1ir •ert­
roborowych m ę-il',y'ln u r11d 10• 
n:v<·h w 1 947 r. w GR N Parowa 
1 1:ow.  bolesławiecki ) . 1 -4 l u te• 
i;o w l\iR N Holes la\\ i ec, 1 0. 1 1. 
w Wyk rotaclł, 1 7  l i  w ze­
brzydo" ej. I 5. 1 1 .  w nos!'1�zo• 
wie. t 7  l i .  w łl ó·t y ń c u  1 9  IU• 
lego w O a h ,o \� ie, 22. 1 1 .  w c ; ro• 
mllclc·e i 2 5  l u ! egc, w 1 :o lesla• 
wicach. F f'.iestrac ia ro7 rocz yn,  
s;ę coc'lz iennic o gocl 1.. 1 7, 
1,r7C<l pohllrowi winn i  posi,cht 
pr7y so bie dok u ment. l' rnclze· 
i,fa. i os l� tn ie  świ ;i cl ect"'o 
s-,ko l ne. Pod 1 n i a  jPrl y n 1·cn 
żywicieli rodzin o o:ł ro cienie 
sl11żhv wojskowej  n , le:i'y Ide• 
rowal' óo p0S7Clególny!'h R;,d 
]'< a rodowycb najpóźniej do 23 
lutego. 

NIE TAkl J A K  NAZWISKO 

C rzy""ną 2 tysic!'Y zlotvrh 
11 l<a ralo kole�i u m  karn(\•a<l nr1• 
nistr;icy.ine Powiatowe i Ra c'I Y  
Na rod owej  w Bolesła wcu 
22- lPtn iego -Mieczvslnwa A n i oła. 
7„r„ucano m u. że we wsi Mi• 
lików wywołał po pi janemu 
a w11 n turę i ZllC?epial przecho• 
d n iów na u licy, 

,,MI ŁOSC ANNY" NA SCENIE 
P D it 

Zespół te"ltra lny p,)\vlatowe­
go Domu K u ltury  w Jaworze 
przygotowu,ie szt1, k ę  zawieY• 
skiego pt. ,.Milośr. A n n �•", w 
ret.yserii Alojzego _ ł,abusia. 
Jej :l.k<'.!a toczy się w okresie 
oslatoiej woJny. Premiera 
przewid7ia na  jest w pierw• 
szyrh d n iach l u t ego. Por.a Ja• 
worPm sztpka zo�tanie w ysta· 
winn a t�kte w wlfksn•ch 
miejscowościach pn wialu - Bol• 
�o\\ ie. Męcince Itp. 

.,PR I\ KTYCZNA P/1, NI" 
W C. H O J N O\\.' I E 1  

Powszechna Spóld7iel11b SPO• 
fywl'ów w Złotoryi zarnier7a 
UTl>l'homi<" les·t!'ze ierlPn pu n ki 
u�l ugowv p n  . . . Pra!( tyc:t.n� Pa• 
n i••. Po wst„ nle on w pierw• 
S7Vtn pólr"czu br. w ( hn jno• 
wie. PlaCĆ\\lka ht•c'l7ie prOW'ł• 
d7 it  por�c!y z nakresu l< nSl'l"e· 
tyld. frV7.l!'rStW,'1. i,:ot(>IV , n i a  
I riec·,enh, 57YCi•a i •p .  7.nrga• 
nizu.ie sie także różne kuro 
tła kobiet. 

Jlf_IEPOY'RA WNY 

lS•letnl m1es7kttniec wst <'Cl· 
,e - Józf!f Pastusiak una rl„i' 
awanture na 11ahlłwle tnnecz-\ 
!l ej w s·wo leJ wsi. Odpo wiRclnl 
iB !O D!'71."d koleg1nm 'kRr,,o, 
•<1minbtr„cv.fnym Po1'iatowej 
R '\d,-· Narodoweł w Boleqław• 
:n I .-ost;t.l i;l<;t.Ża n y  na 8flll zi 
grzywny, Jed nak owa kara 
!!i ewłeli.- mu pomogła. na na• 
itennej zab:,wie Pastusl:1k  wv• 
...-r.ł;,ł jeszc'Te wle'k�7a awan tt1• 
rę. Tym razem 1kazano �o ni 
! ty�l„ce -il e:r7y wnv � ł e  i t <  
,, ;_.  przestT;is:z:yło n,lodee:n chu• 
!l2:"""· NAro:z:rabl11ł po r;ii 
.r„erl l ?:a to posif'd-cl mlestar 
• areszcie. 

Opracował: {L. M.J 

znmolu 
ID glinki 

• 
ce:rum1czn 

B 
OLESŁAWl ECl< TF Zaklacly Ma­
teria łów Ogniotrwa łych na leżą 
do jednych z większych zakła-

dów na terenie mia�to. Na 13 wy ro­
biskach znaJclu ja t·y!'l1 �ię w pob l iżu 
Boleslaw!'a zakłady ek�ploa tują cen­
n y  kamień zwa ny kw� rcyt ( 105 ty­
sięcy ton rocznie). Wydobyty k war­
cyt werlruje rlo Chrza nowa i huty 
w Lazis l{a cll . gdzie jest. zmielony i 
s łuży następnie j a k o  pół fabrykat do 
wyrobów krzemionkowych, stosowa­
n ych do sklepienia pieców marte­
nowsk ich w hutat'h, 

Zaltlady zaJmują się nie tylko wy­
dobywaniem kwarcytu, są jednymi 
z n ielicznych w kraju,  k tór e pro­
dukują  Y-{Y roby szamotowe do pie­
ców plekarn i!'zyc-h l ogrzewczych 
(wypala się Je  w pobliskiej Czernej 
1 Zbylu.towle). Pon;eważ szamota jest 
materia łem deficytowym, postano. 

wiono rozbudować zaklacl y  w Czer­
nc>J .  gd?IP w 1 9n7 roku rusz·y d rugi 
piec. Ozlt;ki lf'mu roczna produkcja 
tych materi a ł ów w,rosnie do 40 ty­
sięcy ton,  d·, iękl  c.temu pokryte zo­
sta n ie krajowe zapotrzebowa nie. 

Wreszcie trzeci dział Boleslawiec­
kirh 7.a k ladów Ma teria!t'lw Ognio­
trwa łych to wyd ,1bywa 11ie ,: l inek ce­
ramicznych. K opa lnia znajduje  się 
w Czerwonej Wodzie, roczn ie  daje  
ona 3 tysiące ton glinek. Zamierza 

sit: zwl�kszyć wydobycie do 5 ty• 
sięcy ton roczn i<! .  Doty chczas pewną 
Ilość tych gl inek csiuży ona do wy­
robu pły tek ściennych i porcelany) 
sprowadzano z zagranicy. 

Obecnie za kłady nastawione są na 

poszuk i wanie d alszych złóż kwar• 

cytu, k tóre przypuszcza l n ie wyslę• 

pują w pobliżu Bolesla wca w sporej 
il.::iści. 

·- MtC&ł&&MKW*NXM4,t Qt ffi#il&195ritJ MW&QWffiiW...fśfHłrn ttffi(łi>C-1 

Przy(Jolowujq się 
do reformy szkolnej 

J AK wiadomo, od września 
1 966 r. wprowadzona zo­
stanie w życie reforma 

szkoln ictwa podstawowego prze­
dłużająca naukę o jeden ;ok. 

W powiecie j aworsk im już od 
dawna czyni s ię przygotowania 
do  nowego systemu szkolnego. 
Jak się dowiadujemy. w Wy­
d�i a)e Oświaty PRN szkoły 
osm1oklasowe bGdą w 38 mlej­
scowościach. w pozo,;talyrh na­
tombst szkoły czteroklasowe. 
Ale sieć szkolnictwa jest t!k 
rozplanowana . że uczniowie klas 
V-VTJI  dochodzący do szkól w 

Nowy system szkoln ictwa bG· 
dzie wymagał większych k\·1ali­
fikacji od pedagogów, dlo tego 
nauczyciele z powiatu ,iawnrsk ir· 
go wzięli się mas;owo do nauk i. 
D_otychczas k i l kudziesięC'iu z 
nich JUZ ukończyło znorznie 
wyższe szkol�• pedagogi czne lub 
trzy1etn ie stud la  naurzyeiel�k' e, 
67 nauczyciel: akb1alnie u,zy się 
n a. różnych uc-7.el niach � we 
wrześn i u  br. naukę 'pndeimie 
da lszych 50 nsób.  P�da�od?.Y 

/j 
d 

(le mil) 
Jtut. A. Skorupa Ilo�c �la \\ iec, µl. Dąbrowskiego. sąslednich wsiach, n i e  będą 

obieral i  kiedyś n a jchetn iei his· 
torię i geogra fię, obe;n ie  obsn· 
dwne są wszys;tk iE> k irrunk i . Nic 
dziwnego. w <i?kolarh potrzeba 
nauczycieli różnyc:h spec-ja l nnśc i, 

V/IADON\OJCI 
llt n _,�iI - - .,.$1' _: . -.., , przekraczall 3 km. Wzrośnie 
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.
- t:czxr starego miasta, no• 

U wa architektura, •naszyny t 
ludzie, surowe pię'�r10 stalo­

wych konstrukcji - oto tematyka 
zdJęc wyslawtonych obecnie w 
.. Pa, nas1ku", Międzyzai..ladowym 
Klubie Spółdzielców. 

Prace swe prezentu,ą fotorepor­
trzrzy „Gazety Robotniczej" - Mte­
czys1aw Dol(?ga i Sta n!s' a w  Woln'e­
wici, Tadeusz Dranko1.cski ze , .Sl'l• 
wa Polskiego" oraz Franctszek Mo-
rawski 
i.udu", 

fotoreporter „Zolnierza 

Fotogr'l.fia prasowa jest niewątpl!• 
JJ.Jle jedną z ń.ajtrudniejszych dzie• 
dzm folografzkt. Od fotoreportera 
l;oi, tem, wyifLaga się be�względnej 
i,oprawności technicznej, a także 
<iostrzegania wartoścJ kompozycyj-
nych umiejętnego „ wyważent'ł" 
coraz u. Fotoreporter ma jednak 
poza t1,m wych wytywać z życ!'l 
momenty charakterystyczne, mów·ą• 

ce o epoce, miejscu czy wydarze-
niu. Zd;ęcie taicie, poza warto.kią 

fttiBHi?iit iił&MW &HP Wf#\\i A F!H 

Ooc. dr J ózef Panasewicz 

I 

·Dolny lq k 
w fotograf i i prasowej 

artystyciną, musi c, czymś wyra!­
me mówtć, must by1 krutkim re­
portażem, nie tylko !lustrować 
tekst, lecz często go zastępować, 

TADEUSZA DRANKOW SKI EGO 
interesu,e zaróu:no cztow1ek • jak t 
architektura, a takźe metalvwe kon­
strukcJe linti wysokiego napięcia, 
ktore niczym klam ry sptnają frag­
menty wspolczesnego pejzażu . 

Ciekawym przykładem z;l'zeciwsta-
wlenia dramatycznie powygtna-

nych gałęzi prostej · metalowej k.on­
strukcji Jest „ Maszt telew:zyjny na 
Slęży", 

C'llkowicte inny rodzaj widzenia 
rreze>ntu.;e Drankou·ski w , .Koszy­
karz,ich" - zdjęciu, u; k •-orym rlo 
sltu>1.ole uchwycony został moment 
,-uchu.  .Jasno ośwtetlone ):)ostacl<-, 
graczy sko'ltrastowane są ł b'lrrlzo 
tiemnym tłem. o.�wietlona kula pil 
k.1 1 ja.sne plamy tnm/J , ,.dqr.11wnn 
·ole; etemen•ótv kompoz1r�,J/nl/ch. 

W pracach Mieczysla •on Dolęg1 

p�zeu:aza;ą motyw.I./ archit.Pktomcz· 
ne. Na $Zczególną uwr,gę zastugt:l1e 
J,raca pt. ., Wroclaw-Gaj,,wice", tł' 

którei temutem iest sam,;i archltelc -
' ur:.i nowe domy u kladajqce s ię  

\N ♦.WA M iiWfiMWil&J!WWWAWWW!& • 

Smiat wokół nas ------------------

Cyhernety a 

w nuukuch .lekarskich 

w DZIEDZINIE nauk le- ogólnego prawa regulacji biologicz­
lcarskich można wy- nej i jednej z „tajemnic życia". 
roznic obecnie dwa 
kierunki badawcze: 
biochemiczny i biocy-
bernetyczny, w1ązący 

Ilię śdśle z zagadnieniami cyber­
netyki technicznej. Cybernetyka, 
nauka o ogólnych prawach stero­
wania i łączności, powstała przed 
16 laty przy wybitnym współudzia­
le nie tylko matematyków (Nor­
bert Wiener) lecz również przed­
stawicieli dyscyplin lekarskich (R. 
Ashby, W. Me. Culloch, A. Ro­
senbluet, G. Walter i wie!u in­
nych), Wyniki wspólnych badań 
matematyków i biologów stały się 
podstawą do sformułowa,nia przez 
'Wienera teorii sprzężenia zwrot­
Dl'go, jednego z podstawowych po­
jęć współczesnej cybernetyki, któ­
re awansowało obecnie do rangi 

ca 
S t'Y' c  H Ari' 

• ? NI W E  G O  
Ilf ŚRÓD znawców p9.nu­
fj Je  przekona.me. ze z 

<lz 'ewięciu symfoP.ii 
Beethovena naj wię!-cszą wat­
t::>ść artystyczną reprezentują 
symf.o1nie oznaczone numera­
cją n ieparzystą. Najczęściej 
bywają one wyk,oc1yw.rne n a  
pubtlicznych koncertach. a 
także doczekały się roz-li:::z­
nych n agra11. w fonogTafii 
światG,wej Najśw· etniejsz� 
o,,'.-{liestry pod batutą najzna­
k-::>m�t \1:VCh dyrygen tów na 

I stale wpNiwad ziły je do swe­
I go repE.i:1,ua-u. 

MEDYCYNA -
NAUKA ILOSCIOWA 

BJ EDYCYNA z nauki „j0·ko­

lf& 
ściowej ". staje się dzięki cy-
bernetyce nauką ścisłą, . , i lo­

ściową". Z zasadniczego pnia cy­
bernetyki zaczynają wyodrębniać 
się takie gałęzie wiedzy jak na  
przykład : neurocybernetyka, bio­
matematyka, bionika, bioeleldroni­
ka, biometria czy biotelemetria. 
Niezwykle skomplikowan-y mecha­
nizm działania ustroju ludzkiego, 
staje się przedmiotem badania nic 
tylko fizj ologów i lekarzy, lecz 
również m atematyków, elektroni­
ków, techników i cybernetyków. 

Techniczny sposób myślenia w 
biologii umożliwia nie tylko do-

stra Symfon:czna Filha,rmo­
n:i Moskiewskiej pod d yr�k­
cją Mrawińskie�o. Cena 80  
złotych. 

D WIE następne płyty Fol­
s'kie .\'agrania siporządzi­

ły na po:!stawie n i emieckich 
taśm magnetofonowy<:h i 

• wyp,uśc ily n a  ryne'.-c w j ed­
nej obwolucie - j ako je-l­
n ą  poz:rcj ę wyda.wniczą. Na 
płycie XL 0 1 34 mamy wię: 
Symfonię nu.mer 1 c�dur op . 
21,  a na płycie XL 0 1 35 -
Symfonię numer 9 D-moll 
op. 125 .  Te dwa dzieła wy­
znaczają klamrę spinającą 
s�:mfonikę Beethovena, o:'i 
klasyczne.i konse'.{Wentno�ci 
stylu symfonii nr 1 - po 
m::.>numenlalną głębię S_vm­
km ·i 9, gcz·e „Głuchy Pro­
meteu siz Muzyki" zamknął 

I sorawę c:;woje?"o trudnezo i 
chmurn ego życia. Wykonaw­
c"mi tyl(·h dwu symfoni i  
są soliśc i ,  chór i orkiest, c1 
Gewand hau,§ w Lipsku p od 
batutą światowej sławy dy­
rygent� Fra nz'l Konw;itsch­
n e.:.10. c�:1a łączna obu pły t  
1 60 zł. 

Tak w·ęc dzi s ' ej szą reLl.­
cję z wydawnictw plytowvch 
po.§więcilismy w całości . ,nie­
parzystym" symfoni om Be­
ethove,na. Bez w;�tpien ia są 
t::> szczytowe osiąimięci:.1 
europ€js;-;:iei ku)tury muzycz­
nej i wszyst'.<kh zbieraczy 
płyt na p�no warto zain­
teresować pojawieniem się  
tego rodzaju płyt, tym 
ba.r,dJziej ,  że wszy•stk1e 01ne 
opatrzone są znakiem Hi-F'I, 
co - jak wia0omo - 021na­
cza n 3jwicrniejszą i naj czy­
stszą techniczn ·e  j akość na­
gra,ni,a .  W istocie techniczna 
stri:m.a tych n.a.grań, na wet 
wybre:l:ny m  ko,neserom do­
starc:,;yć winna w:elu ma-

• me!l t-ów szczerej sa ty,sfakcj i. 
Gorąc-::> polecamy !' 

------------------

kladniejsze poznanie procesów ży­
ciowych, lecz również konstrukcję 
precyzyj nych układów autcmatycz­
nych, dzia)ających na wzór syste­
mów wewnątrz-ustrojowych. Me­
toda ścisłej matematycznc>j i cy­
bernetycznej in t erprc>tncj i znajdu ie 
obecnie zal';losowanie nie tylko w 
neurofizjologi i ,  lecz także w in­
nych d7iedzinach medycyny, na 
przykład w genetyce, endokrynolo­
gii. h ematologi i .  onkologi i ,  reuma­
tologi i i radiobiologi i ,  przy bada­
niu prawidłowości zjawisk żyd0-
wych oraz m,?chanizmu powstawa­
nia procesów chorobowych W tym 
ujęciu n iektóre schorzenia ukła­
dowe jak np. nadciśnienie, gościec 
staw0wy, zaburzenia psychiczne 
ma ją  zaczynać się od „błędu infor­
macyjnego" oraz utworzenia pod 
wpływem czynnikńw chorobowych 
nieprawidłowych połączeń w ob­
wodach sieci nerwowej lub naczy-
niowej. 

INI-'OR\IACJ A, 
LĄCZNOSC, STEROWANIE 

N OWOCZESNA teoria infor­
macj i ,  łączności, sterowania, 
samoregulacji i sprzężeń 

zwrotnych znajduje dzisiaj zasto­
sowanie nie tylko przy badaniu 
procesów nerwowych, lecz także 
hormonalnych. oraz zależno�ci 
międzykomórkowych i biochemicz­
nych procesów wewnątrzkomórko­
wych. Komórki określone; tkanki 
są w stanie wzajemnej łączności 
i odd7iaływanla, reagu iąc na za­
kodowane i nformacje biochem icz­
ne i octpowiadając w tym samym 
kodzie. Cyhernetyka stworzyła wiE'c 
realną możliwość n::ikrP�le11 ia  ogól­
nej koncepcji J-:, i0E>lf'ld ryrznej i bio­
energetycznej dz ia lan ic1  iywyrh "\­
kładów jako bio l ri'"(irzn\·ch �erwo­
m':'rhan;zm6w. CPchu fa<'vch się na i­
wyż�zym $'opniern min iat uryzacji 
i złożoności. 

Pranę mózgu można w u,jęc!u 
technicznym porównać do działa­
nia wielkiego agregatu- samore­
gulatorów i gigantycznej matrycy 
bioelektrochemicznego zapamięty­
wania, Narząd wzroku jest domi­
nującym zmysłem łączności ustro­
ju ze światem zewnętrznym. 
Przyjmuje on 600 mil ionów bHów 
informacji na sekundę, t,j. 30 razy 
więcej od narządu słuchu. 

Cybernetyczna metoda modelo­
wania dotyczy obecnie nie tylko 
naśladowania czynnosc1 bioelek­
trycznej komórki nerwowej, imi­
towania odruchów bezwarunko­
wych i warunkowych zwierząt 
przez kc-nstrukcj•.; automatycznych 
analogowych zwi erząt cyberne­
tycznych, czy też odi warzania sta­
łości środowiska wewnętrznego u­
stroju (homeostazy) w układach 
elektromechanicznych, lecz rów­
nież protezowania pra::y kończyn, 
a nawet narzf',dów (sztuczna nerka, 
płuco, serce) oraz modelowania 
struktury materii żywej. 

Dziś mamy możno�.:: pole­
cie n :,.sz:nn cz.yteln·kc,m 4 
.. n ieoa:-zy'>te" symfon ·e  Be­
c thove-na. A więc Sy'l1fou'a. 
nr 3 zwana EROICA, 
którą Beethoven skompono­
wał na cze3ć Napoleona. Je :1 
n :.kże w <l niu koronacji J.'-,19.­
leg•J Kaprala, komp,o,zytvr 
p:-ze.'.-.re ;lił, a ściśle.i roz­
c' arł kartę tvtulową. Zni­
sz::z�1na zosta1 a ce jyka,cj a, 
ale c:z· eto przet::-wa!o i obec­
nie możemy wysłuchać go 
TI'l płyc:e XL 0122,  gd;d� 
Eroicę w�•konuJe Ork· es tra. 
Filhumor.:i Narodowe.i pod 
d vrckcją Staai3ława Wisłoc­
kiego. Mniej �'Yl"i0nto1wa:nyrn 
przypominamy, że dru6'.l 
czę:ć tej symfo:1 i i  stano,wi 
ów :;:lynny marsz żał,ohn Y 
Beethovena - naturalnie w 
na<;raniu tym prezentuj,1cy 
o wie!e wyższy poz',om arty­
styczny, niż crwHczn,ości-0rwe 
repro:lukcia podawa.ne1 nam 
na strażackich oogrzeba�h. 
Cena płyty - 80 zł . ,  a o 
tech nicznej stronie nagrani:i 
- patrz p::miże,j . 

ól 

S YMFOi-HĘ nr 7 z,.vyklo 
obe�1a ć  się ja:lw apote,ozę 

L:ńc3.  Rzeczywi śc 'e  cechuje 
ją wyjątkowe toqa2two i 
skoordyn,1waniie rytmów ta­
necznych. Swoisty uro'c i pra 
wid1owo,';ć w tym wz.glę:'z 'e  
przejawia znana i szeroko 
r•:npowszechnicrna część dru­
ga symf0ni i  --'-- owo prze­
śliczne allegTetto. Symfonl ę 
n r  7 A-:'lur op. 92 Ludwik;3. 
van Beethovena na 33-obro-­
towe.i plyc: ·e  radz' eckiei wv� 
kc,nuje Państwowa Ork1ie-

(Dokończenie ze str. 3) 

nistracyjnie podzielone tworzą wszakże już obecnie jeden or­ganizm gospodarczy. Czy muszę to udowadniać? Czy trzeba ko­niecznie raz jeszcze powolywac: 
się na kopalnie miedzi w po­wiecie boLeslawieckim i złoto­ryjskim oraz na u;ielką inwesty­cję lubińską, dla _której zap!e­czcm nawet w sensie produk­cyjnym (Huta oraz warsztaty remontowe) jest i będzie Leg­nica. 

Zresztą n!e tylko to. VI grę wrc_h_odzi _ koo1 dyno im nie lco-

nieczność koordynowanfa - po­czynań co najmniej w następu­jących dziedzinach: siła robocza (już d„iś podstawową kadrę . bu­downiczych Lubina sta nowią do­świadczeni górnicy bolesławieccy 
i zlotory1scy), szkolnictwo (Leg­nica ze swą wielką ilością szkól wszelkiego typu może bez trudu przejąć większość obowiązków kształcenia kwalifikpwanych kadr dla Zagłębia), komunika-1cja - zarówno kolejowa jak przede wszystkim kołowa, służ­ba zdrowia - a zwŁaszcza ra­cjonalne rozmieszczenie p;acó­u·ek srecjaListycznvch. M1Jśl. kt órą tutaj referuję jest 

w a!)strakcyjną nieomal kompozy­
cJę, zbliżoną do obrazów Mondria• 
na. Sta.1a arclittektura i ludzie na 
JeJ tLe to „M łody Bolesr.<1wiec ł l"  
i „ W  starym za ułku" . 

Wśrój zd1ęc STA N I SZ.A ",V A WOL­
N I EWICZA wyróżnia się . ,GOPR w 
altcji" 
nastro1r1wa 

Bardzo 

doskonała 
fotografia. 

nastrojowe 

technicznie, 

są równ'eż 
2'dj,:cia zaprezentou.:ane pr.?.ez foto­
reportera „Zolnierza Ludu", FRAN­
ClSZKr\ MORAWSKlEGO. Uchwy­
cenie nastroju nie zaws,e jedna'< 
•ozie w parze z warto.friq artystycz 
ną pracy. Slabsz'J, wydaj.i się być 
. Poe al u ,u k", na pierwszy pla11 zas 
u yJuwa się pełna dynamizmu pra• 
, •c, pt. , . Naprzód". 

Mllvśmcy sztuki fotoaraficzn:>j, 
1< 1órzy rne zdqżq obe/1·.eć wystawv 
ui , . Par>1.as1lm". będq moqli ją zn· 
I Q.CZ,IJĆ u; Mięrtyzakladowv'TI KlubiP 
Spożywcr-u; przy ttl. Jordana 7. 

;Jd?le bedzie ona el<spon'.>U,ana orf 
•. Zł. br. • 

JANlNA STASIAK 

Jti,\JJIW.iWWWWMłłiCG dd◄SM 
ZASTOSOWANIE 

MASZYN LICZĄCYCH 

NA Nl\SZYCI-1 

E K R A N A C H  Z AZNACZA SIĘ również po­
stęp w zaltresie zast osowa­
nia elektrflnowych maszyn 

liczących w różnych dziedzinach 
medycyny. Automatyczne l i czenie 
skraca do kilku sekund uzyskan ie 

przez lekarza dokładnych wyni­
ków różnyc}1 anal iz  laboratoryj­
nych, np. badania krwi u chorego 
oraz trafne odczytanie elektro­
kardiogramu, elektroencefalogramu 
lub zaburzeń tonów snca. Auto­
matyczna diagnostyka maszynowa i 
ułatwi rozpoznawaniP i terapię n ie­
k t6rych schorzE>ń. Aut omatyczne 
bibl ioteki elektroniczne do zbiera­
nia przechowywani a  dokumen­
tacj i oraz udzielania informacji 
nat;kow:vrh ułatwiają pracę nauko­
wo-badawczą w medycynie. Można 
przewidywać szerokie zastosowanie 
elektronowych urządzeń l iczących 
w medycy.nie klinicznE>.i, społecz­
nej, przemysłowej, wojskowej i 
kosmiczne.i. 

1 Postep wiedzy ostatnich lat sta­
wia biolog-ów i lekarzy przed ko-
niecznością nawiązania ścisłej 
współpracy z przedstawicielami 
nauk matema tycznych i technicz­
nych. Nasuwa s ię w związku z 
tym potrzE>ba ujęcia w określone 
formy ori::anizac:v .i ne zagadnienia 
postępu technicznego w medycy­
nie. w ścisłe.i współpracy z Pol-· 
skim Towarzysl wem Cybernetycz­
nym i Międzynarodowym Towa rzy­
stwem Medycyny Cybernetycznej. 

, ,z POWODU KOilIETV" 

Scenariusz: Nina. Companecz 
Michel Deville. 

Reżyseria: Mirhel D_cville. 

Produkcja fraucu�ka, rok 1 1'932. 
Filmy Michela Devi l le'a - obo\{ 

znanvch naszym widzom utworów 
De Broki - /t worzą wyraźny ko­
mediowy nurt „now.ej fal i "  
bardzo francvski, nawiązujący do 
naj l epszych t radycji l i terat ury, 
dramatu i k ina. We wszyslltich 
swoich dotychczasnwyd1 czl erech 
filmach Devil le łączy umie_ięl nle 
sensacyjną fabułę z d_ęl ikatną 
anal izą psychologiczną postaci 
doskonalą umiejętnością tworze­
nia i ntymnej atmos fery. Przy 

tym dał sic on j uż poznać przede 
wszystkim jako znawca kobiecej 
psych ik i .  Deville obsadę swoich 
fi lm,)w dobiera spośrócl młooych, 
głośnych gwiazd „nowej fali". 
Jedną z ról ·N tym Cilmie Deville 
powierzył np. Mylene Demorlgeot, 
która tym razem udowodniła, 
że pomimo młodego wieku jest 
dojrnłą aktorką_ W pozostałych 
rolach zobaczymy:  by l ego męża 
B . B. - J, Charrier'a w roll cza ­
rującego młor!zie11ca. kochającego 
życie, śmiech i kobiety, Marię 
Laforet. Jill Hawodh, Juliett� 
.Mayniel i innych. 

lmOLOWA KR\'S.fYNti 

Scenarius1: "'alko Vihfrl ,  Mar-

gatet F. Lewioe i H. l\J. Harwood. 
Reżys(-'ria: Rouben l\lornoulian. 
Produkcja am<:rJkańska, rąk 

1!)33. 
, ,Królowa Krystyna" jP.�t fil­

mem o cha rak te rze dramatu hi­
storycznego była jednym z 
1 rzęch obrazów reprezentujących 
$l any Zjednocze;ne na dr�1gim 
:Vl iędzynarodowynt fest iwalu Fil­

mowym w Wenecj i .  prze to  b�ala 
udział w nagrodzie 1biorowej , dla 
naj lE'p�7 .'go zestawu [ i l mi,w''. Ta 
o,:-ena , ie dodała  wiele splendoru 
do po;,, · ednich �ukc-esńw fi lm<'iw 
G rety Garbo, k tóra s łała wów­
czas u szczylu r,lawy .  Dla lego 
też, jak piszr -1 .  Toepl i t z  w swej 
, ,Hi�t oni  sztuki filmowej " wsz:1-
stkie f i lmy, w kt órych wyst ępn­
wala, należy oci-;nić nif' j ako ·f i l­
.my reży-;erów, !�cz jakq jej f i lmy. 

Obej rzenie „ Krt.lowej K rystyny" 
można by sobie darować, _gdyby 
nie udział • w nim Grety • Garbo. 

Wspomnieć należy. że ,.Królo­
wa l):rystyna" jest pierwszym 
dźwiękowym .fi lmem wielkiej 
aktorki i że dopiero trzeci dźwię­
kowy f i lm .,Anna Karenina" przy­
niósł jej uznanie. 

Wicz. 

�www.N\lvVt.·�www�� 

Z tajników 
rakietowej technilii 

• 
- gaz p1orunu1ący 

W technice rakietowe,i p')ja wił s'ę ni.ctlawno nowy typ pali· 
wa. J ego kariera. wydaje s·ę przesądzona. \\'odór ... 

W 

ODÓR - c zytaroy 
w ,,Małej Encykl{i­
ped ' i  Przyro··'n i­
czej" - to na j lżej­
szy gaz, bezbarw­
ny ,  bez wo-n n v, bez 

snnku. Z t 'er em lub Po\,Vietrzem 
spala s ię ba:--dzo gorącym p !o­
m·  Emiem na v-,-odę i tworzy mie­
szan nę  wybuchową (tzw. gaz. 
p:orunujący)" , 

Ciep'o spalania wo foru pon a i 
trzykrotn e przerasta ciepło spa· 
lania benzyny l-0tnic�ej. 

Opisane tu wtaściwo5ci wodo­
ru zm aine są fizyk-o-chemikom nie 
oj dz;ś, Frapowały one już  
pierwszego prekursora a;;tronau­
t:;"ki, Konstarite�o Ciołkiowskie::­
go. W roku 1 903 pisał on, iż je-
d ynie  zastosowanie paliwa wo­
dorowego pozw-0li stworzyć ra­
kiety kosmiczne o korzystnym 
sto:;iunl<u masy 
masy star4>wej, 

użytecznej <lo 

Tak, w istoc:e rzeczy, wygląd a  
sprawa od strony teoretycznej. 
L0:z w praktyce ... 

już w tej chwHi chyba poglą­dem, ku któremu skłaniają się bardzo wyraźnie zarów.10 in­stancje partyJne jak i rady na­rodowe powialów Zagłębia. Pro­jekt ten - tyle v:zbadzajqcy sprzecznych opinii jeszcze rok temu - dzisiaj zyskał sobie już szerokie grono zwolenników. Powstaje więc praktyczna kwe stia. W jakim terminie można oczekiwać ptzeobrażenia się tej idei w szereg porozumień bądź 
umóu; pomiędzy powiatami Za­głębia? Rzecz jasna, opracowa­nie takiej encyklopedii zamie• rzeń - w oparciu o plany 5--letr.ie r,csz-:;:eg�'.:: ?.:-:h p9 tvLqt_óJ!� 

TEMPERATURA : -252°C 

WPRAKTY CE techniki n:.­
kietowei wodó:r okazał s1� 
pal i wem niezwykle ka pryś-

nym. Jego k.:..riera tuta.i datuie 
się od niewielu m'e3ięcy i obej­
mu'e n a  razie jejyn·e mn:ej szt::! 

- silniki rakiet,1we. tak· e jak n p. 
RL-1 O, używar>e d o  oapędu dr;i­
gie�•o stop n i a amerykańskrej ra­
k:ety „Saturn'', 

Duża wyda j n ość c;eplna wc,­
dor-µ, sk,oj ar:wna z jezo wla �ci­
wo�c:ami wyl:>ucb.owymi. wyma­
ga'.a s,pecialnych ro7w:azań ko­
mór spalania w s]nikach . Z'lsto­
s,ows n i e  snec ia Jnych ż3r,:)odpor­
nych materi!il.ów i tp. Inna gru­
pa turdności, wymat!ajac�,ch pJ­
ko:-iania,  wiaz..:la s ·ę  z faktem, 
iż jako paliwo wo:lćr musi wy­
stępowa-� w stanie zg;ę�zczonym, 
czyli plvnnym:  w te'11Peratun:e 
obniżonej poj n-ormalnvm 
ciśnieniE>-m - do poz:omu mi­
nus 252° C. 

Ten ostatni fa,kt w bardzo s_il­
nym stoo�iu rzutował n a  r<'>-lzaj 
m�teria.łów s�ornwanych p-rz.y 
bud,ow: e  pom ocnicze.i aparatury 

wymaga niemało wysiłku i cza­
su. Wydaje się wszkaże, iż w O· gólnych zarysach możn.'u by tli!  swego rodzaju „Tezy Rozwoy1, Za9l(;bia" spisać ·w terminie nie­zbyt odległym. 

I chyba hardzo dobrq ókazją 
cło zaprezentowania spolecle?',,­stwu Zaglebi1 sluszno.ści te, ini­ciatywy t jei  w!el lłieJ ra npi- b!)­loby qpublik.owanie w_spólTi e,g::i dla 5 powiatów pr,ogramu wy­borczego - w związku. z czeka:­jącą nas w tym rok1, kampan ią wyborczą do Sejmu i rad na­rodowych, 

(Kar.) 

' • 
si:nika. :\bszą one·' przecież za-
chować n iozb�dne właści wości w 
temperatu:rach zbliżonych j uż do 
zera absolutnego. N ie'.{iedy trzeba. 
było sięgać na przykla•:i do 
ooobliwych skoiarzel'l tworzyw 

. sztucz.nych z metalami !n p. kom­
binacj i teflonu z indem). · 

Flynny wo3ór odgrywa zazwy­
czaj w s.ln .kach ·rakielowych nie 
tylko rolę pa , iwa. Ni,m -trafi co 
komJry spalan ia .  krąży wo·kól 
n .ej w spiraln�rm obworlzie, slu-
7"/' .. c - zre:,ztą w sp-osób bar d w  
skuteczny - jako czy n.nik chlo­
dzc\CY. 

NAB1łODSZY Z PRZE:'IH'SŁOW 

IU K RAJ ACH zaangażowa-
1\ł nych w roz,woju techniki 
. rak·etowej - p1':>dukcj a 

płynnego woJvru st::l. ie  się nową, 
szyb:m rozwiiaiaca s ie  dz 'eiziną 
priem vsłu W USA n a  orz y•lda-d 
w roku 1 9ii4 n ' e  prze:.:racz, la 
o;:i_a 35 ton. Vv roku 1 961  o, i;ig­
nę1a JUŻ Poz:om 2.7no ton. PLan 
na rok 1 966 pne·wi:lu'e  pro·luk­
cje 45.000 ton plynne�o wodoru. 

Pro,--l ukcj a to n,q pozór nlezbyt 
skomplikowana. Woiór gazowy 
łat·� atrzvm3.� chociażby z wody 
<lro1gą e'ektroJizy. Metody <.kran­
la,n :a ,!!a�ów opanowąne :z:ostaly 
na c:;ka1ę tech:1lczną już od . ćlo-·JĆ 
dawna. 

W prak tyce je--lnak sprawa ma­
sowej , przemysłowej produkcii 
woi·o-ru nie przedstawia się tak 
różowo. Czvstośr te!!o eaz.u. wy­
rna,gana pr-zez technikę rak'eto­
wą, wvraża się liczbą 99.999!'.l9 
pNJ,C. Do:lajmy 00 teg-o kłop,oty 
zwiarnne z p,zechowywanieqi w 
doslatf.•cz:n · e  riskiei temperatu­
rze i transportem t ego surowca, 
ktćree-o to-, "I za im u.i e objętość 
pona-d 14.000 litrów. 

mgr R. Gerclo 
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W kinach 
LEGNICA 

OGNISKO: 26-31. I. , .Z powodu ko­
):)iety", prod. franc., od lat 16, 
1-'I. II. ,.Królowa Krystyna", prod. 
USA, od lat 16 (kolor., panorama). 

BAŁTYK: 25-31. I. ,,Rio Bravo", 
prod. USA, od lat 12, godz. l1l i 13. 
25-27. I. ,.synowie i kochanko­
wie", od lat 16. 28-31. I. ,.Dia­
belskie sztuczki", prod. franc., od 
16 lat. 2-7. II. ,,Legenda o wilku 
Lobo1 ', od lat 9, prod. USA, godz. 
10, 12, 14. 1-7. II. ,,Nagie ostrze", 
prod. ang., od lat 16. 

PIAST: 25-31. I. ,.Krzyk strachu", 
prod. ang., od lat 16. 1-4. II. 
„Ewakuacja", prod. radz., od lat 
14. 5-7. II. ,.$mierć Tarzana", 
prod. czeskiej, od lat 12. 

KOLEJAR.Z : 28-31. I. .. Przerwany

! 
lot", prod. polskiej, od lat 16. 

DYSKUSYJNY KLUB FILMOWY 
KINO KOLEJARZ: 29. I. - .,Ręce 
nad miastem", prod, włoskiej, 
przedpremierowy. 

MIŁKOWICE 

POKÓJ: 29-31. I. ,.Foto Haber", ) prod, węg., od lat 16. 
ZŁOTORYJA 

PDK: 2a-a1. I. 11Agnieszka 46", pro- l 
dukcji polskiej, od lat 16„ 

W domach kultury 
i k lubach 

I 

LEGNICKI DOM KULTURY, Legni­
ca, ul. Mickiewicza: 
Piątek 29. I. godz. 19 - spotkanie 
z red. dwutygodnika „Współczes­
ność";  godz. 19 sala widowisk I 
filmy: 1 1Chwila w3pomnień - rok 
1!!50". Sobota 30. I. godz. 20 -
wieczorelr taneczny;  godz. 19 -
sala wid·:iwiskowa - XV-lecie Te-­
a tru Poezji LDK (2). Występ trzy­
krotnego laureata Ogólnopolskiego 
Festiwalu - Kabaretu z Wałbrzy­
cha. Niedziela 31. I. godz. 18 -
wieczorek tanec,zny. 

KLUB SPOŁDZIELCZY „PARNA• 
SIK", Legnica, ul. Lampego: ,, 
Piątek 29. I. godz. 20 - Pierwszy 
Karnawałowy Legnicki Jam ses­
sion - grają zespoły z Legnicy, 
Bolesławca, Zgorzelca i Wrocła­
wia. Sobota 30. I, g-odz. 19 - wie­czorek taneczny. Niedziela 31. I. 
godz. 18 - włeczorek taneczny. 

KLUB „MERKURY", Legnica, ul. 
Lenina: 
Piątek 29. I. godz. 18 - koncert 

' zespołów klubowych. Sobota 30. 1. 
godz. 20 - dansing. Niedziela 31. I. 
god•z. 18 - wieczorek taneczny. 

DOM KULTURY 1 „KOLEJARZ", 
Legnica, ul. Łąkowa: 

Piątek 29. I. godz. 19 - Dyskusyj- I 
ny Klub .Filmowy - film „Ręce 
nad miastem", prod. wł·:iskiej, So­
bota 30. I. godz. 17 - zajęcia sek­
cji „Bystrych umysłów". Niedziela 
31. I. godz. 17 - ,,Wieczorek ·dla 

20-latków" - organizuje ZMS. 
KLUB HUTNIKA, Legnica, ul. Zło­

toryjska: 

Piątek 29. I. godz. 18.30 z filmo­
teki XX-lecia filmy dok1:1mental­
ne. Sob:ita 30. I. godz. 20 - karna­
wałowy Wieczorek taneczny. Nie­
dziela 31. J. godz. 18 - Młodzie­
żowy wieczorek taneczny. 

KLUB SPOZYWCOW, Legnica, ul. 
Jordana: ' 
Sobota 30. I. - wieczorek tanecz-
ny godz. 20; godz. 19 - wystep 
zespołu estradowego z Klubu 
01:iwka - Wrocław. Niedziela 31. J, 
god z .  18 - wieczorek taneczny. ) 
Kl t 1b przyjmuje zapisy d·o sekcj i , 
taneczne.1 w każdy wtorek I pią- 1 tek_ o� godz. 13. Warunkiem przy-
i<:c·a Jest wiek powyżej 16 lat. t 

yżury aptek 

?�. J. G5 - ul. Gallńskiego 16 
-- tel. 46-16 

�o. T r,5 - ul. Powstańców 1 
- tel. 35-47 

al .  T. 65 - ul. Matejki t 
- tel. 39-71 

l .  11. HS - ul Jaworzyńska li 
- tel. 24-56 

2. n. 65 - 1 11.  Galińskiego 16 
- tel. 46-16 

�- r,r. 65 - uL P0wstańców t 
- tel. 35-47 

4. IT. 65 - ul. Nowotki 33 
- tel. 38-54 

5. TJ. r,5 - ul. Matejki 1 
- te-].  3'l-71 
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O 
D BJ.,ISKO 35 lat jest czołową postacią filmu 
francuskiego_ sze roko znany publiczności z dosko­
nałych kreacj i, j akie stworzył. Zadziwia dużą roz­
piętością ról. Wy stępował jako uwodziciel, legio-

nista, gangster, lekarz, ta ncerz, marynarz, spawacz, clo­
chadr. Był nawet premie rem i rekinem przemysłowym. 
Rozmowę z Jean Gabin przeprowadził redaktor „L'Humą­
nite Dimanche" Guy Sil va. 

„Jeżeli ci się uda coś z tego 
zrobić, będziesz miał szczęście. 
Mnie niestety z tego nigdy nic 
nie wyszło". Po tych słowach 
pan Frejol, dyrektor Folies­
Bergere powierzył bez wahania 

, pierwszą rolę Jean-Ale:ici,s Gabin 

dom rodzinny mając lat 18. 
Chciał koniecznie zostać kawiar­
nianym piosenka,rzem. Mój dzia­
dek, brukarz z Boulogne - Bil­
lancourt, był całkowicie odmien­
nego zdania - nie chciał mieć 
syna komedianta. Ostatnie słowo 

' 

po prostu przyznać, że nie mia­
łem żadnych inklinacji w tym 
kierunku". A co Pana interesowało? 

,,Przyroda i kolej żelazna. 
Nasz dom w Merie1, który wów­
czas zajmowaliśmy, leżał po­
środku pół graniczących z po­
bliskim lasem. Tam spędzałem 
większą częsc swego dziedń­
stwa. W domu przebywałem 
rzadko, Mój ojciec pędził z jed­
nego spektaklu na drugi, ja zaś 
wagarowałem opuszczając często 
lekcje. Co robiłem najchętniej? 
Podpati:ywałem _życie zwierząt. 

li 

Aby śpiewać? 
„Nie tak od razu. Najpierw 

występowałem w rewii kabare­
t.,i „Folies". Przede wszystk;m 
usiłowałem nie zwracać na sie­
bie uwagi, Wchod:i:iłem i schodzi­
łem z scerty, k toca nie wywarła 
na mnie · najmniejszego wrażenia· 
Nie brałem tego wszystkiego na 
serio. Po służbie wojskowej, 
sądziłem, znajdę zapewne to, co 
mi najbardziej odpowiada ... " A jednak wrócił Pan na. scenę? 

,;rak, ale stało się to zupełnie 
inaczej, niż przewidywałem. W 

Qwczesny kierownik „Bouffes� 
Parisiens", Albert Willemetz za­
angażował mnie na 3 lata. Jak 
na rok 1 938 kontrakt był wspa. 
niały. Proszę sobie wyobrazić, że 
w pierwszym roku otrzymywa­
łem dziennie 150 franków, w 
drugim 200, a w trzecim 250 
franków ... " • 

Czy to wszystko nie stanowiło dla Pana dużej zachęty? 
,,Działo się to wszystko znacz' 

nie · szybciej, niż mogłem sobie 
wyobrazić. Tego wspaniałego 
kontraktu nie mogłem nawet 
wypełnić do końca, gdyż rozpo­
cząłem pracę w filmie. Kiedy w 
1930 roku powstał film dźwię­
kowy fi.rma Pathe poddała mnie 
próbie, do której nie przywią­
zywałem żadnego zn�czenia. 

) Chciałbym być szczery - we­
dług mnie zagrałem skandalicz­
nie. Mimo to zostałem zaanga­
żowany." 

Moncorge. Była to rola statysty 
na dalekim, drugim planie sce­
ny. 1 9-letni młodzieniec przyjął 
ją  tylko dlatego, aby sprawić 
radość swemu ojcu. Działo się 
to w roku 1 923. Obecnie, kiedy 
przystępuje do nakręcania swego 
77 filmu (partnerem j�st Fer­
nandel) stanowiącego początek 
jego nowej kariery jako produ­
centa filmowego Jean Gabin się­
ga pamięcią wstecz, snując nie­
jako filmową b'iografię swego 
życia. 

,,Po ukończeniu studiów mu­
siałem natychmiast przystą pić 
do pracy. Wykonywałem wiele 
zawodów: byłem pomocnikiem 
na budowle, pomocnikiem w od­
lewni . magazvnierem zakładów 
samochodowych. Słowem prowa­
dziłem dość niezależne życie. 

Żyłem samotnie z ojcem, moja 

ROZMOWA Z JEAN GA B I N  
Pański pierwszy film (filmowa operetka) nosił tytuł „Szansa dla każdego''. Czy nie brzmiało to jak wielce obiecujący omen? 

matka zmarła. W młodości pra­
cowała w jednej z paryskich 
wytwórni sztucznych . kwiatów, 
później zaś została śpiewac�ką. 
Z tej właśnie okazji poznali się 
moi rodzice, Mój ojciec Ferdy­
nand Moncorge opuścił swój 

w tym sporze należało do ojca. 
Jego pseudonim sceniczny 
brzmiał Gabin. Ojciec marzył o 
tym, aby mnie ujrzeć na sce­
nie. Była to jego idee fixe. Ile­
kroć obserwowałem z jaką pil­
nością uczył się piosenek i ról 
- został on bowiem aktortm -
i ilekroć widziałem trudności z 
tym związane, mówiłem sobie: 
nigdy nie będziesz wykonywał 
tego zawodu. Często brał mnie 
za kulisy, by zapoznać mnie ze 
swoim „królestwem". Nie chciał 

Moje dzieciństwo nie było nie­
szczęśliwe. Nigdy nie głodowa­
łem ani nie marzłem. Być może 
było ono biedne... Jak już po­
wiedzi ałem, drugą namiętnością 
mego dzieciństwa była kolej że­
lazna. Tory biegły tuż za na­
szym ogrodem. Często przesia­
dywałem na nasypie, oczekując 
przej azdu pociągu. Lokomotywa 
zawsze wzbudzała we mnie ży­
wiołowy entuzjazm. Widziałem 
już siebie w kombinezonie  ślu­
sarskim. Tymczasem los mój za­
prowadził mnie na scenę". 

tym czasie było bardzo trudno 
o pracę. Współpracowałem z ope­
retką, opracowałem program 
muzyczny z montażem tanecz­
nym, zarabiając w ten sposób na 
skromne utrzymanie." Co uczyniło Pana popularnym wśród pubUczności? 

„Rewia w ,,J\1oul in Rouge" pod 
kierownictwem Mistinguette. Po­
tem wróciłem znowu do teatru 
aby w operetkach występować 
w rolach komicznych, młodych 
amantów. Nigdy natomiast nie 
zagrałem roli lirycznego amanta. 

„Początkowo zapatrywałem się 
dość sceptycznie na swoje moż­
liwości ,r filmie. Zmi·eniłem do­
piero zda, - po filmie „La Ban­
dera", N' ' ;conym w 1 931 roku 
przez Jul.en Duviviera. Obsadę 
stanowili również Annabella, 
Pierre Renoir i Aimos. Film ten 
stał się prawdziwym wydarze­
niem. Od tego czasu ściśle 
współpracowałem przy tworze­
niu wszystkich moich filmów. 
Nie bez znaczenia bowiem iest 
wybór tematu, aktorów i • re-
żysera. C.d.n.) 
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S
ZESNASTEGO maja ub. ro­
ku prokurator powiatowy 
podpisał sankcję na osadze-

nie w arszcie Michała Rachmań­
skiego, byłego prezesa Spółdzielni 
im. Obrońców Pokoju w Jaworze. 
W cztery miesiące później 30 
września Aron Rozencwajg - by­
by • kierownik ośrodka szkolenia 
zawodowego ludności żydowskiej 
Organizacji Rozwoju Twórczości 
w Legnicy powędrował do 
uesztu śledczego. Równocześnie 
Halm Krauzer, ówczesny główny 
księgowy ORT i Aleksander Unia­
towicz dyre1Hor MZBM w Legni­
cy, zostali wezwani do prokura­
tury, aby opow,iedzieć o popełnio­
nych „przeoczeniach". 

O co prokurator oskarżał Rach­
mańskiego, Rozencwajga, Krauze­
ra i Uniatowicza? Aby odpowie­
dzieć na to pytanie, trzeba cof­
nąć się do niezbyt odległego 1960 
roku. W tym bowiem czasie dzia­
łała aktywnie ORT a w jej łonie 

zużytkowania 
ków. 

nadsyłanych środ-

Rozencwajg kierując pracą pla­
cówki ORT dobrał sobie „kierow­
ników szkolenia" wypłacając im 

pilnowanie obowiązków służbo­
wych ria skutek czego ORT po­
niósł stratę w wysokości 176 tys. 
złotych. 

wynagrodzenie miesięczne w kwo-
o 

SKARŻENI nie przyznają 
cie 1.000-1.500 zł. miesięcznie. Do się do winy i twierdzą, że 
obowiązków tych „kierowników•' przecież ORT dawał zapotno-
należało m. in. sporządzanie fał- gi dla najbiedniejszych i najbar­
szywych list płacy, na których dziej potrzebujących. Oni też po­
figurowały nazwiska tych, którzy trzebowali zapomog'l-, których 
już dawno wyjechali z Polski. udzielali sobie w takiej wysokoś­
Zdobyte w ten sposób pieniądze ci, jaka im była potrzebna. 
trafiały do kieszeni Rozencwajga Spośród 46 świadków powoła­
i jego_ usłużnych 

. 
,,kierowników" nych na rozprawę, znami,mne jest 

szkolenia. Wprawdzie listy te !:>Y- zeznanie Dawida Słobodkina, kie� 
ły przed wypłatą sprawdzane i rownika centrali ORT w Warsza­
akceptowane przez księgowego wie. Słobodkin zeznał, że war­
ORT Krauzera, ale nigdy księgo- szawski ORT otrzymywał niejed­
wy nie zadał sobie trudu, aby nokrotnie listy od ludności żydoW­
sprawdzić prawdziwość zapisów. skiej, w k tórych uskarżano si� 
I w ten sposób „kierownicy" na działalność legnickiego ORT-u 
szkolenia zarobili dla Rozencwaj- i jego kierownika Arona Rozen­
ga 52.050 zł. Później suma ta uro- cwajga. 
sła do okrągłej kwoty 176 tys. zł. Prawdziwość tycp zarzutów zo-
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Zhiqniew Grabowski � 

artwe · du�ze 
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One • . � e 

wymieniona czwórka osób. Ich 
przestępcza działalność polega na 
tym, że okradli • organizacie cha-

. rytatywną i jej podopiecznych. 
Ale nie uprzedzajmy faktów. 

W listopadzie 1957 r. powstała 
w Polsce filia Genewskiej Orga­
nizacji Rozwoju Twórczości czyli 
Komitet do Spraw Szlrnlenia Lud­
ności Żydowskiej. Komitet - jak 
mówi nazwa - uczył ludzi za­
wodu i udzielał w czasie nauki 
zapomóg pieniężnych w formie 
stypendiów. Była to działalność 
na wskroś charytatywna i zapo­
mogi udzielane niejednokrotnie 
głowom rodziny, były dość wyso-

. kie. Łatwy pięniądz zawsze ma 
swoich licznych wielbicieli. Pie­
niądzy ortowskie były łatwe na­
pływały do kasy z dalekie/ Ge- • 
newy i ofiarodawcy nie mogli 
na hieżaco kontrolować celowości 

I 
N'NEGO rodzaju działalnoś­
cią zajmował się Rachmań­
ski, który przyjął na swoje 

barki dodatkowe obowiązki w za­
kresie nauki zawodu i wypła­
cał instruk1.orom nauki wynagro­
dzenie na podstawie własnoręcz­
nie sporządzon�j listy plac. Jak 
stwierdził prokurator, rozbieżność 
między kwo1ami podj ętymi przez 
Rachmariskiego w ORT a wypła­
conymi instruktorom była dość 
znaczna i wynosiła 27.200 zł. na 
korzyść Rachmańskiego. Były rów­
nież zapomogi stypendialne w 

• kwocie 62.200 zł. dla „martwych 
dusz". Ponadto Rachmański otrzy­
mał z ORT-u wynagrodzenie za 
,,szk?lenie w swoim zakładzie" -
34.200 zł. Również za szkolenie 
W. MZBM-ie były dyrektor Unla­
towicz otrzymał kwotę 14.850 zł. 
Krauzer jest oskarżony o niedo-�----.-

PIĄTEK - 29 stycznia 

,r,_�5 Pr. <inia. 16,40 Lekcja jęz. 
a ngielsk 17.00 Wtad. TV. 17.05 Miś 
z okienka. 17.20 Bibi - film pr·od. 
polsk. 17,35 "j'{yżowę progngzy, 18,05 

Wielokropek. 18.20 PodŻlękowanla 
pr. o studentach i dyplomantach 
zagran. 18.45 Ftlm. 19.00 Wszechnica 
TV. 19.30 Dziennik TV. 19.50 Dobra­
noc. 20.00 Film. 20.15 Kronika kult 
�0.35 Katowicki Teatr TV _ Szósty 
a zień tworzenia". 22.05 Dziennik TV 
22.25 Relaks. 

SOBOTA - 30 stycznia 

10.00 „Szpieg w czerni" - film 
prod. ang. 1 1 .55 Dla klas VII. 15.50 
„Panorama". 16,?0 Pr. dnia. 16.25 Dla 
na_uczycieli. 16.40 Lekcja jęz. rosyj­
skiego. 17.00 Wiad. TV, 17.05 Pr. ty­
god_nla. 17,20 Dziwy przyrody. 17.35 
Kazdy dzień przygodą, 18.05 Disney­
land", 18.55 Ziemia serdeczi,;ie zna­
joma. 19.30 07.iennik TV. 19.50 Do­
b_ranoc. 20.00 Wybrzeże Bretanii -
film prod. polsk. 20.15 Wieczorne 
rozmowy. 20.30 Fllmowy pr. estra­
dowy. :U.DO Fine,l Festiwalu Plosen-

stała potwierdzona w całej roz­
ciągłości przez inspektorów IKR 
z Wrocławia, którzy w lutym 
1964 roku przeprowadzili kontrolę 
działalności iegnickiego ORT-u. 
Aron Rozencwajg i Michał Rach­
mański będą odpowiadać m. in. 
z art. 286 par. 2, ' który przewiduje 
karę więzienia do lat 10. 

Haim Krauzer i Aleksander 
Uniatowicz są oskarżeni m. in. z 
art. 269 i 290, które głoszą: ,,kto 
zajmując się na podstawie prze­
pisu prawnego lub umowy spra­
wami majątkowymi innej osoby· 
działa na jej szkodę, podlega ka­
rze więzienia do lat 5". ,,Urzęd­
nik, który w związku z urzędo­
waniem przyjmuje dla siebie lub 
innej osoby korzyści majątkowe 
lub osobiste albo ich obietnice 
bądź takich korzyści żąda - pod­
lega karze więzienia do lat 5". 

Z. Gr�bowski 

kl w San Remo; ok. 22.00 Dziennik 
TV; ok. 22.20 Relaks; ok. 22.25 
,,Szpieg w czerni" - film: 

NIEDZIELA - 31 stycznia 

8.55 Pr. d nia. 9.()0 Skarby Galerii 
Tretia k?Wskiej. 9.30 Film. 11.00 Spra­
wozdan 1e z mec.zu piłki ręcznej. 
13.20 Poranek muz. 14.15 Kurs Rol­
niczy. 15.00 „Sztubak" - film. 15.40 
Teatrzyk dla przedszkolaków. 16. 10 
Sezam mu,zyczny, 16.45 Łoslosowcy. 
17.00 Delikatesy - pr, rozrywkowy. 
18.00 VJ Mistrzostwa kibiców spor­
t:iwych. 19.10 Glob. 19.30 Dziennik 
TV. 19.50 . Dobrnnoc. 20.00 „Opera­
cje - wielkie sprzątanie" - f!lm 
prod. angielskiej. 21.20 -Sportowa nie­
dziela, 21,50 Relaks. 

PONIEDZIAŁEK 1 LUTEGO 

SYNTEZA 

EWADRATOW MAGICZNYCH 

Z podanych nitej ciągów litel'O• 
wych należy ułotyć 20 wyrazow 
4-literowych i wpisać do dla­
gl'amu tak aby powstało pięć kwa• 
dratów magicznych. 

1, AEPT, AART, AAKR, AKPT 

2. KORT, AGRY, GOON, AKNT 

3. KLOT, Al.OZ, OORZ, AKKR 

,. ABKR, GIOR, 1 AAGR, AIKT 

S. EKMR, AART, EERT, AMRS 

.,Orlens" 

ROZWIĄZANIE KRZYZOWEK 
z n-ru 1 2/406 

POZIOMO: 1. dystans, 6. Sarto, 
10. Domeyko, 11. sprawca, 14, Ras­
ka, 15. ziele, 16. Krenz, 18. altana, 
20, antaby, 22. strefa 24 Dan 
25. kicz, 27. moa, 28, w;ra, 29. raz: 
30. Walery, 32. akapit. 34, Lewant, 

Montovan!e�o. 18.5� ,Eureka". 19.25 
Nocne spacery - film. 19.35 Dzien­
nik; 19.55 Dobranoc. 20.05 PKF. 20.20 

�Teati;- TV „Fantazy". 21 .30 Dziennik 
21.50 Wieczorny relaks. 22.00 Lekcj� 
języka angielskiego. 

WTOREK - 2 LUTEGO 

15.30 Kiedy lekcje odrobione progr. dla młodzieży. 16.55 Program dnia. 17.�0 Wiadomości. 17.05 z cy. klu : Tysiąc lat w ciągu roku. 17.{5 Kółko I �;zyżyk - teleturniej. lll.15 „Oszustka - film seryjny, 18.45 
Mag�z:rn morski. 19.10 Uśmlec)'l na plęc1olml1. 19.30 Dziennik. 19_50 D'l­branoc. 20.00 TV Kurier Warszawski 20.15 Ludzie l bestie _ fl!m (cz, I). 

SRODA 3 LUTEGO 

37. pllaw, 39. Janów, 40. Ceres, 41. 
potrawa, 43. agogika, 44, rekin, 
45. sandacz. 

PIONOWO: 1. dysza, 2. Seret, 3. 
adwent, 4. noc, 5. smak, 6. Syrena, 
7. r•oszada, 9. okaryna, 12. Pilniak, 
13. alasz, 17. Rafael, 19. armata, 
:n. Baranów, 32. Eol, 25. krajcar, 
26. czaprak, 28. wywar, 30. Wilsort, 
31. Rej tan, 33. piegi ,  35. Anapa, 
36. twar:1;, 38. wpis, 42. Oka 

Nagrody wylosowali: 

Za prawidłowe rozwiązanie krzy-
żówki z n-ru 2/406 , ,  Wiadomości" 
nagrody wylosowali :  

Jadwiga Majchrowska, Złotoryja, 
ul. Solna 14/5. 

Jerzy Styczek, 
gniclrn 

Złotoryja, .il. Le· 
3 . 

Augustyn Szkolut, Legnica, ul, 
Chojnowska 98. 

Nagrody w postaci bonów książ· 
k owych prześlemy pocztą. 

;F'rzypominamy, że rozwiązania n� 
leży nadsyla.ć na adres rectakcJt 
„Wiadomości" Legnica, Rynek 50/51 
z dopiskiem na kopercie „Główka 

pracuje". 

czego? 17.55 Wszechnica T'l. 18.211 
Przygody Hrabiego Monte Chr islo-
18.45 Tygodnik wiejski. 19 10 Konc�l 
fortepianowy - film. 19.30 Dzienni: .. 
19.50 Dobranoc. 20.00 Film. 20. 15 Ma· 
ły -i:eatr TV „Węzeł rodzinny'' (k0• 

med1.i). 21.00 Swiatowid. 21.20 Rec;tal 
H. Łukomskiej. 21 .35 Dziennik. 22.oO 

Lekcja języka rosyjskiego. 

CZW ARTEK 4 lutego 

10.�0 „Lvd2le i bestie" - fllm fab. 9 o 
(CZ"S" I) 17 05 F"l dl 

• 5 „Ludzie l bestie" - film ( -. � • • 1 m a dzieci. 17.53 r;). 10.55 Program dla szkół 17 
c
o� 

11.5_5 Progr, dla szkół, 16.25 TV J{urs 
�olmczy, 17.00 Wiad., 17.05 „Polly" .--: 
film ser. dla dzieci, 17.20 z drugie) 
strony ekranu, 17.40 Mały miś Mendo, 
18.25 �potk_ania z przyrodą, 19.00 W 
P,0szuk1wamu wartości, 19.30 Dziennik 
'l V, 19.5� Dobranoc, 20.00 PKF, 2-0-(� „Moda 1 zbrodnia" _ film z serJI 
.. scotl!)-_n d  Yard", 20.40 „Bez apelacji" 
-- częsc I, 21.25 , . Kocia m uzyka" progr. 
muzyczny, 21.55 Dziennik 22.15 wie-Program ·dla młodzieży. 18.25 Ześp6ł ' F1lmy dla dzieci, 17.25 . 5 razy dl�� czorny relaks. ' 
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Kto zdobędzie p_uchar 
, , Wiadomości" ?  

Dalsze szczegóły 

interesującego turnieju _ 
Zgodnie z zapowjedzią 

pragniemy· dziś podać kil­
lrn dalszych szczeg6łów or­
_ganizacy j nych piłkarskiego 
halowego turniej u o pu-
char „Wiadomości". 

Impreza ta jak ,już 
wspominaliśmy organizo-
wana jest przez MKKFiT 
Podo!<:ręg Pil:ki Nożnej 
oraz naszą redakcję. Spot­
kania rozegrane zostaną · w  
dniach 1 3  i 1 4  lutego .w 
sali sportowej SO KBW 
przy pl. Swierczewskiego. 

Przypominamy wszystkim 
klubom Zagłębia, że zgło­
szenia należy przesyłać d o  
dnia 5 lutego 1965 r. n a  
ad res : Redakcja ,,Wiado­
mości'' (Dział Sportowy) 
Legnica, Rynek 52. 

A ctto najważniejsze 
punkty regulaminu tego 
niewątpliwie pasjonującego 
turnieju. , 

1 ).  W skład drużyny 
wchodzi 6 piłkarzy. 

2) Czas trwania zawo­
dów wynosi 2x l 0  m i n  (plus 
trzy min przerwy). 

3) "\V czasie zawodów 
dozwolona jest wymiana 2 
zawodników. , 

4) Spotkania rozgrywane 
będą systemem pucharo­
wym (przegrywający od­
pada). 

5) w razie uzyskania 
wyniku remisowego w ' nor­
malnym czasie o dalszym 
zakwalifikowaniu się do 
rozgrywek decyduje 5 rzu-

tów karnych wykonywanych 
kolejno  przez innych za­
.wodników, a pr.:a_, jedna­
kowej ilości strzelonych 
bramek - losowanie. 

6) Rzu t karny wykonuje 
się z odległości 7 m od 
bramki. 

7) W powyższym turnie­
ju nie stosuje się pozycji 
spalonyc.:h. 

8) Zawodnik zgłoszony w 
składzie jednego zespołu 
nie może wchodzić w skład 
innego. 

9) Losowanie odbędzie 
się pół- godziny przed za­
wodami, wezmą. w nim u­
dział kierownicy zgłoszo­
nych drużyn. 

1 Ó) Zwycięski zesp(>ł tur­
n1eJ u otrzymuje puchar 
przechodni „Wiadomości", 
zdobywcy drugiego i trze­
ciego miejsca dyplomy. 

1 1 )  Spotkania będą pro-
wadzone przez arbitrów 
zrzeszonych w Podkole-
gium Sędziów w Leg,nicy. 

12) Drużyny biorą udział 
w turniej u na  koszt klu­
bów ·macierzystych. 

13) Wszystkie sprawy 
sporne ·nie objęte regula­
minem rozgrywek rozstr.zy­
ga przedstawiciel · wydziału 
Gier i Dyscyplin urzę.du­
jący na powyższym turn ie­
ju. Drużyny biorące udział 
w turnieju powinny posia­
dać · własną piłkę i aptecz­
kę. 

1 748 
czlonkóW 

1 71 
sekcji 

e Y ort 
I,/ 

co 
ielon eh dresach 

W 
SALI konferencyjnej Frezy­

, dium PRN w Złotoryi odby­
ło się zebranie sprawozdaw­

czo-wyborcze Rady • Powiatowej 
Zrzeszenia Ludowych Zespołów 
Sportowych w Złotoryi. W zebra­
niu oprócz delegatów Kół LZS u­
dzia-ł wzięli: prtewodniczący Rady 
Wojewódzkiej LZS Tadeusz Rad­
wański, wiceprzewodni-:zący Za­
rządu Wojewódzkiego ZMW Kati­
miert Ciapko, sekretarz KP PZPR 
Arkadiusz Drzewiecki, wiceprze­
wodniczący PPRN Kazimierz K'l)­
zak, przewodniczący PKKFiT A­
dam Kukla oraz przewodniczący 
ZP ZMW Franciszek Mrozek. Jak 
wynika ze _ sprawozdania złożonego 
przez przewodniczącego RP LZS 
Michała 6-órskiego, w okresie dwu­
letniej kadencji Rada Powiatowa 
LZS ma do odnotowania • szereg 
sukcesów. 

Powiat złotoryjski liczy 17 i8 
członków w tym 587 kobiet _sku­
pionych w 48 kołach LZS. Prowa­
dzi działalność w 171 sekcjach 

sportowych z czego na poszczegól­
ne dyscypliny przypada: 28 drużyn 
piłki nożnej, 46 drużyn p_ilki , s iat­
kowej, 28 sekcji lekkoatletycznych, 
30 sekcji tenisa stolowego

1 
22 sek­

cje szachów i warcab, 7 sekcji ko­
larnkich, 7 sekcji piłki ręczmj, 2 
sekcje podnnszenia ciężarów oraz 
jedna sekcja narciar.ska. 

Kościoła, Lubiatowa i Michowa-. 
Przystąpiono także do remontów 
w czynie społecznym basenów ką­
pielowych w Wojcieszowie i Lu­
biechowej. 

W założeniach na przyszłość Ra­
da Powiatowa planuje znaczny roz­
wój sP,ortu .wyczynowego - jeszcze 
w br. zarejestrowanych zostanie 
w związku sportowym 14 . drużyn 
piłki nożnej, 15 drużyn pi łki siat­
kowej, 5 sekcji tenisa stołowego 

oraz jednej sekcji kolarskiej, pod-­
noszenia ciężarów i piłki ręcznej. 
Rada Powiatowa· planuje zwerbo­
wać do LZS 600 nowych członków 
- w tym 50 proc. kobiet; pr:ze­
prowadzić we wszystkich kołach 
łącznie około 500 imprez sporto­
wych i turystycznych w których 
wzięłoby udział 60 tys. uczest-

' pików. 
Prżewodnic.zący TKKFiT w Zło­

toryi Adam Kukla wręczył odznaki 
i dyplomy wyróżnienia za wzoro­
wą organizację Spartakiad Tysiąc­
lecia następującym działaczom : 

I Na deshi 
z · p1 JK-ien1 

Już drugą, cieszącą się dużym 
pow◊-ctzeri • em wycieczkę legniczan 
na narty, zorganizował od.dział 
PTTK. Micszkai'1cy naszego miasta 
wyjeżdżali - I wszystko wskazuje 
na to, że • w dalszym ciągu b�dą 
korzystali z tej pożytecznej 111icja­
tywy komisji wypoczynku . świą­
tecznego - do  Karpacza, Bieruto­
·wic i JE-leniej Góry. 

Koszt wycieczki dla członka PTTK 
wynosi 40 zł., :i:aś dla niestowarzy­
szonycł). 50 zł. 

Zgłoszenia na 
do powyżs7ych 
m.owane są w 
piątku każdego 

niedzielne wycieczki 
rri iPjscowości 'przyj­
oddzia le PTTK do 
tygodnia. 

W Lub i n ie już my� l ą . 
o · sezon i e letn : m 

Działacze lubińscy myślą już po­
ważnie o przygotowaniach do sezo• 
nu letniego. 

Przy Radzie Powiatowej LZS 
powstały dalsze trzy sekcje, które 
w' najbliższym czasie zostaną zare­
jestrowane 'ł-f związkach sportowych. 
Utworzono więc sekcję lekkoatlety-
czną, siatkówki 
ciężarów. 

oraz podnoszenia 

Treningi wszystkich sel<cjl odby­
wają się w sali gim nastycznej S?ko­
ły nr 1 przy ul. Marii Curie-Sklo­
dO"r7Skiej. Lel<koat.leci sµo t ykają się 
we wtorki I czwartki od 1,, rio H, 
ich kplędzy od 17· do 19. w . tym �a • 
mym czasie przepr�vadzane są rów• 
nież treningi siaU' arek i s:atkarzy. 
Ciężarowcy ć wiczr trzy razy w ty­
godniu: poniedziałki, środy i piątki 
od godz. 13 do 20. • 

Juk nu debiul 
- piqlkn 

I n te resujące wnioski pożytecznej narady 

Z osiągnięć sportowych należy 
wymienić na pierwszym miejscu · 
sekcję lekk'oatl.etyczną LZS Złoto­
ryja, która w ub, sezonie wy­
walczyła awans do ligi wojewódi­
l<iej , zdobywając ponadto już po 
raz drugi z rzędu puchar prze­
chodni ZW ZMW, Z sukcesów in­
dywidualnych lekkoatletów to VI 
miejsce Władysława Koczańskiego 
w biegu na • 5000 m na mistrzost­
wach Polski ZS LZS, 9 miejsce 
Chomiczewskiego w pięcioboju' na . 
mistrzostwach Polski mJodzików 
oraz zdobycie aż 9 tytułów indy­
widualnych mistrzów Dolnego Slą­
ska. Nieźle również spisała się 
sekcja narciarska LZS Sokołbwiec, 
która mimo. iż isLnieje dopiero ro:, 
może poszczycić się t rzecim miej­
scem w województwie. Edward 
Janiec w biegu płaskim juniorów 
na sześć kilometrów oraz sztafety 
młodziczek 4 x 3 km wywalczyli ty­
tuły mistrzowskie. 

Michalo,vi Górskiemu, Franciszko­
wi Mrozkowi, Włodzimierzowi Ko­
czańskiemu, Tadeuszowi Pietrosz­
kowi, Antoniemu Dzierżawie, Mie­
czysławowi Swierniakowi i Kac­
prowi Grygorcewiczowi. 

Następnie dokonano wyboru no­
wego Plenum i Prezydium Rady 
Powiatowej LZS. Przewodńiczącym 
Rady Powiatowej został ponownie 
Michał Górski, wiceprzewodniczą­
cym Halina Sowińska, sekreta­
rzem Kacper Grygorcewicz, A oto 
pozostali członkowie prezydium : 

Bardzo dobrze radzi sobie 
żeńska drużyna siatkówki 
RKS Dziewiarz w k l asie A. 
Zespół rozegrał dotychczas pięć 
spotkań, c.:ztery rozstrzygnął na 
swoją korzyść. 

Zapraszamy działaczy 
Całkiem dobrze �obie, radzi no­

wo założona sek_cja tenisa stołowe­
go LZS ZlQtoxyja, która na, pót­
metku klasy A zajmuje trzecie 
miejsce. 

W zakresie budownictwa sporto­
wego Rada Powiatowa wykorzy­
stała kwotę 380 tys. zł. Z tego 19:i 
tys. zł wynoszą prace wykonane 
w czynie społecznym. Do najak.:. 
tywniejszych w tej dziedzinie za­
liczyć należy LZS z Now�j Wsi 
Grodziskiej, Dobroszowa, N owego 

w 0statnich spotkaniach mi­
s trzowskich legniczanki poko­
nały Zjednoczonych żarów 3:2 
oraz bardzo groźny zespół LZS 
Swidnica 3 : 1 .  • •  

do dys US/I 
Adam Kukla, Tadeusz Pietroszek, 
Ryslard Chodor i Antoni Dzierża­
wa, Członkowie Plenum: Roman 
Baran, Edward llekaluk, l{rystyna 
Cieślik, Bolesław Hubert, Tadeusz 
Kaczyńllki; Włodzimierz Koczański, 
Mac:fa, KQrowska, Michał Orłowski, 
Miec:rysław Makowski, Andrzej Pa­
włowski i Klemens Smaglo, 

Skład sekcji siatkarskiej 
przetjsŁawia się następująco: 
E. Korhnowicz, T .. Szpe,nar, A. 
Salkiewicz, A.  Prokopczak, T. 
Michalska, K. Gibur, E. Lang, 
M. Pilarska. o 

STATNIE posiedze n:e Zespołu do iSrmiw Sportu 
przy KP PZPR w Legnicy dowiodło raz jeszcze, że 
posiadamy w nasz ym mieście wielµ of arnych cłz·a­

la.czy. W .cżas'� ożywlonej dyskusji padło wiele interesują­
cych wn1osków i prop9 zycji. Zastanawiano s!ę między 
innymi i nad tym, czy przy Legnickim Towarzystwie Roz­
wo,iu Kultury nie powo lać sekcji sportu i turystyki. Wszy­
scy byli izgr:tdni co do jed nego: w najbliższ.vm czasie trze­
ba będzie czynić wszyst ko, aby niektóre dyscypliny spor-
towe w Legn:cy wyprawa dzić z impasu. 

• 

.takimi sposobami to zrobić? 
Odpowiedź na to pytanie po• 

w·nna przynie5ć szeroka dysku­
s,;a. którei - zgodnie z SU'{e-

• st1ami Wydz'ału Propogandy KP 
PZPR - pngniemy zapewnl6 
dużo miejsca na famach kolum­
ny sportowej „W'.adomości". 

Dyskusja poprzedzi szeroką 

naradę aktywu sP-Ortowego, któ­
rą Wydz:al Propagandy KP. 
PZP'R pragn'e zorganizować pQd , 
koniec lutego. Wezmą w n,eJ 
udział dyrektorzy za-kładów pra­
cy, sekretarze POP, przewodni­
czący kół ZMS. przewodniczący 
rad zakładowych. 

Pon!eważ wszystkim nam bar-

W P H A G D  

I POWSZECHNA 

„A R G E D'' HURTOWNIA 

SPóLDZIELNIA, SPOŻYWCOW 

w L E G N I C Y  

zap rasza ją PT Kl : entów 
nu kiermusz 

/ 

, rtyku-ló,v p,�zecenionych 
do §klepu PSS 

I Nr so _ przy u.I . Złotoryjsk iej nr 19 
P O L E C A M Y D U Ż Y  W Y B O R 

SERW:r8óW STOLOWYCH 

P R  A L
l
: K 

I l\'.!ASZYN DO SZ�CII' 
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OGLOSZE N IA DROBNE 
ZGUBIONO świó!dectwo ulrnńczenia 
Liceum Administracyjno-Handlowego 
pierwszego st0pnia w Legnicy na 
nazwi�ko Wiśniewska Maria. ' ' G-3'r.l:!7 
SPRZEDAM gospodarstwo rolne 2,95 
ha i duży do,n mieszkalny w Starych 
Piekarach nr 4�-- G-35138 
ZGUBIONO leg!tymację szkolną w·:r- , 
daną przez TecLnikum Ekonomiczne 
w Legnicy na nazwisko Jarlwiga 
Boroch. G-351:39 
ZGUB. ONO przPnustkę wydaną przez 
1-Tutę Miedzi w Legnicy na nazwislrn 
Miazga Tadeusz. G-:l5Hu 
ZGUBIONO legitymację ubezpiecze­
niową wydaną przez Spółctzi_elnię 
Pracy im. Rosenbergów - Legnica 
nazwisko Anna Strzyżewska .  

ZGUBIONO • świadectwo 
G-3�141 

ukończeni"' 

s;zkoły podstawowej w Legn;cy i mc-­
trykę urodzenia na nazwisko Stani­
sław Gronclowy. . (x-35142 
ZGU3IONO JegitymaĆję uhezpiecze­
niową-rodzini1ą wydaną J;lrzez LZPO 
w Le;?;nicy na nazwislrn Helena Wojt­
kiewicz, ' G-35113 
UNJEW AŻNIAM zagubioną piecząt­
kę o treści: kierownik actministracyj­
no-gospodarczy Józef Tamioła. 

• G-35114 
ZGUBIONO lc>gitym ację szkolną wy­
daną przez T•�chnikum Ekonom icz­
ne w Leenicy na nazwisko WiP�ła­
k11 Kwiatkowska. G-35t45 
ZGUBJONO radiood biornik marki 
, ,Jur.>'ter" na u l. • Chojnowskiej. Zna- , 
lazcę proc:zę o odniesienie za wv­
nagrodzenicm na c1dres: .Tan K;,Ji­
nowski Lee:nica ul. Srodkowa 

ciJ:1�6-

Treningi sek,cj i prov.radzi R. 
Jędrośka·. 

dzo zalezy, ab'y sytua�ja w spor· 
de legnickim uległa poprawie, 
przeto działaczy - i tyclt star­
szych, którzy Oitatni.o z różnych 
zresztą względów przestali spo­
łecznie pracować na niwie spor­
towej, jak i młodszycµ, nieda­
świa.dczonych )eszcze, ale peł­
nych entuzja:dnu - zachęcamy 
gorąco do przesyłania swoich 
uwag do naszej redakcji. 

Jesteśmy bowiem zdania, że 
tylko. wieloletnie doświadczenie 
w pracy sportowej starszych dzia 
łaczy w połączen'u z zapałem 
młodszych, przy mądrej pomecy 
władz,. może legnick1emu sporto­
wi przywrócić dawną, świetną tn 
zycJfl w wfolu dyscyplinach 
sportu i to nie tylko na Dol­
nym Śląsku. 

Drobiazgi sportowe Zagłębia 

Czekamy zatem na pierwsze 
glosy w dy5.kusjl. 

bcf 

Nowi stµlziowie 
i k andydac i 

URODA W PARZE 
Z UMIEJETNOSCJAi\11 

SPORTOWYMI 

Od kilku. la t utrzymuje się 
w czołówce Dolnego Sląska . .  

I Stanowi żelazny punkt ze­
społu tenisistów stołowych 
Dziewiarza, W bieżącym ro-
ku osiągnęła naj większy w 
dotychczasowej kari-erze suk-
ces - tytuł drugiej rakietkJ 
w województwie, 

Turniej tenisa stołowego - męż­
czyzn o mistrzostwo Ogniska Krze­
wienia Kultury Fizycznej przy Ko­
mendzie Powiatowej Milicji Obywa­
telskiej w Złotoryi zakończył się po 
niezwykle zaciętych i stojących na 
zadowalającym poziomie pojedyn­
kach zwycięstwem Borowskiego 
przed Mileszką i Topolskim. wszys­
cy trzej zawodnicy uzyskali po sześć 
Żwycięstw a o mistrzostwie zade­
cydował lepszy stosunek setów, 
Dalsze miejsca zajęli : Fretich, K ota­
la, Fron, Tyc i Kopera. 

Zdobywcy czołowych miejsc otrzy­
mali dyplomy pamiątkowe z rąk sę-

dziego głównego turnieju Henryka 
Slawi{1skiego, któremu należą się 
słowa pochwały za wzorową orga• 
nizację, 

* 
Rozegrany w Złotoryi mecz piłki 

koszykowej juniorów o mistrzostwo 
podokręgu Wałbrzych pomiędzy 
Victorią Wałbrzych a miejscowym 
zespołem Górnika, przyniósł zdecy­
dowane zwycięstwo gospod:nzom 

• 79:34 (32 : 15), Przez cały mecz młodzi 
wycl�o,,vankowie instruktora Lubań­
skiego mieli zdecydowaną przewagę 
przewyższając swoicłl w·albrzyskich ·' 

w przededniu turnieju klasyfika­
cyjnego tenisa stołowego odbyła s:ę 
w Złotoryi konferencja s�dziów i 
kandydatów na sędziów w tenisie 
stołowym przeprowadzona przez Wro 
clawski Okręgowy związek TPnl­
sa St0lowego. Spośród 19 uczestni­
ków, k tórzy r ekrutowali się wy­
ł ącznie z powiatu Zlotory ja tytuły 
i;ęd;:iowskie zdobyli: sędziego okrę­
gowef;o - Tadeusz Chodor (POSTiWl, 
Edward LUbań�ki (Górnik), Wiesław 
u:.arwaj (Górnik), Józef Piechowiak 
(POSTiW), Sęd;.iego kandydata 
Andrzej Iwanicz (niezrzeszony), Anto 
ni Dzierż;awa, (LZS Nowa Wieś Gro­
dziska), Henryk Sławiński (OKKF 
przy KP MO), 4ntoni Kolmer <Gór­
nik), Jan Gmerek (LZS), Michał K!-1• 
jawiakowski (LZS), Ryszard Mąka 
(Górnik). 

Urocza. pani · Krystyna na 
pewno nie powiedziała jesz­
cze ostatniego słowa. O j ej 
sukcesach w przyszłości nie­
raz jeszcze usłyszymy, Zwła­
szcza, że atmosfera życia ro­
dzinnego też chyba jest tu 
nie bez znaczenia. Małżo­
nek naszej wicemistrzyni 
p. Tadeusz Parylak grai nie­
gdyś z powodzeniem w pił­
kę nożną. Obecnie jest moc­
nym punktem A-klasowej 
drużyny siatkarskiej LZS 
Legnica, nieźle gra też w 
tenisa stołowego. 

(b) 
Czołowa zawodniczka „Górnika" Złotoryja, 
akc:ii. 

Hal!na Gorczyca �v 
Fot. 3. Huber 
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kolegów zarówno poci względem 
technicznym jak  i kondycyjnym, 

Punkty dla zwycięzców zdobyli: 
Mosiński 18, Kra wczyk - 16, 

. Zaremski - 10, Babiak - 9, Pirus 
- 8, Golanowski, Horst, Wrona i 
Goleń - po 4, oraz Kędzierski i 
Pluta po 2. 

Zawody prowadzili Goleń z Wal•• 
. brzycha i Kuśmierek ze Złotoryi. 
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Ci wstrętni 
celnicy 

Władze celne republiki je­
meńskiej odkryły ostatnio w 
bagażach obywateli USA 
przedmioty nie będące n·a li­
ście importu. W fotelach den­
tystycznych wykryto na przy­
kład lampy elektronowe i środ 
ki narkotyczne. Mimo tak nie­
zbitych dowodów prasa ame­
rykańska zaprotestowała prze­
ciwko insynuacjom władz je­
n 1eńskich. 

_Nowa wieża 
Babel 

W Iraku - powstał projekt 
budowy nowej wtezy Babel. 
Budowla ma mieć 360 m wy­
sokości i być nąjwyższą wie­
żą świata. Powstanie ona w 
centralnym m1e3scu Bagdadu 
i pomyślana jest jako atrakcja 
dla turystów. 

Kilka pięter zajmą stacje 
radiowe i telewizyjne a dwa 
ostatnie pi�tra obrotowa re­
stauracja oraz kawiarnia dla 
250 gości. Przypomnijmy, że 
legendarna wieża Babel, JeJ 
ruiny znajdują się na połud­
nie od Bagdadu, stanowiąca 
jeden z 7 cudów świata an­
tycznego zbudowana została 
za czasów panowania Nabu­
chodonozora, zaś zburzona 
przez Aleksandra Wielkiego. 

vv 
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Przedszk·ole 
Zachodnioniemiecki tygodni_k 

,,Muencher Illustriete" komen-
- tując skandaliczny poziom o­

światy w NRF stwierdza: 
„Roczne wydatki na jednego 
żołnierza Bundeswehry wyno­
szą 70 tys. marek zaś na jed­
nego ucznia szkoły podstawo­
wej 700 marek''. A przecież, 
pisze tygodnik, szkoła podsta­
wowa uważana jest za przed­
szkole Bundeswehry". 

I 

Fotoreporterzy w akcji nikt i 
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Słodka 

samotność 
.}a.ime Gonzales Moreno, o­

skarżył swą żonę o ldradę 
małżeńską. Londyński sącl 
przyznał mu odszkodowanie w 
wysokości 40 tys. funtow szter 
lingów. Uzasadnienie wyroku 
brzmiało :  .,Poszkodowany nie 
może ja!rn wierzący katolik 
wstąpić" po raz wtóry w zwią­
,:ek małżeński a tym samym 

I 

I 

nic icb nie powstrzyma ... 

skazany jest 
samotność". 

dożywotnio na 

Norman Alkinson, poseł z ramienia angielskiej par­
tii pracy wydal u; Izbie G min następujo,cq opinię o pracy byłego ministra nauki. · w ·rz-qdzie konserwatystów: „Pan minister nie potrafi nawet odróżnić reaktora od zwykłej pralki domowej. Jego kontakt: z życiem kul­turalnym ogranicza się do 11-żywania złotego pilnika do paznokci". 

Repl i ka 
Walter Reuthe,-, jeden z 

pr:rywódców amerykańskich 
związków zawodowych, zwie­
dzał Itied,yś całkowicie zauto­
nii-.tyzowaną fabryk«: samo­
chodów. Prezes koncernu wska, 
zując na spływające z taśmy 
samochody oraz puste hale 
fabryczne zapytał Reuthera z 
sarkastycznym uśmiechem•':  
,,.lak wyobraża pan sobie zor­
g:Lnizowanit• tutaj związku za-­
wodowego?'' Ret>lika była na­

tychmiastowa: .. A jak wyobra­
ża pan sobie sprzedawanie 
s�tmochodów pracującym tu 
automatom'?'' 

Bezpłatna(!) wycieczka do 
Paryża, poznasz nocne życie 
-.,stolicy świata". 

Dla każdej pary n::."--zycfl 
' gości niespodzianka - upo­

Ambasadorowie mi � ionów 

• 

• 

KŁo:::- ·---�y 
UCZESAĆ I 
UBRAĆ NA 

J.li.::t SIĘ 
W CO SIĘ 
BAL PRASY·? 

- � 
NASZA RADA: prócz § 

partnera i zaproszenia za- S 
opatrz się - w ' dobry nastrój, � 
gdyż nic ta!, nie zdobi ko- S. 
biety -�� uśmie�h... • . 

'fa Balu . Prasy o dobry 
nastr5j 'dbać będą: rewela-· 
cvjny kwartet wrocławs'.d � pod �ier�w1_1ictwem �ACIE- � 
JA _ LF,~ .\ . .  KA z uozialem � 
laureatki Festiwalu Piosen- � 
ki w ('polu TERESY KUKI- � 
NAS (tej od Eclith Piaff), e 

kwartet r uzyczno-woka ,ny 
Klubu ,,Parnasik" pod kie­
row;:iictwem KAZIMIERZA 

zARzyCK!EGO, kwartet 
LDK po� kierownictwm 
ALEKS."..NDRA MAZURA. S 

§ Zespoły taneczne grają sy- S 
stemem non stop od 21 d� S 
białego rana, czyli do 7. S 

W programie Balu Prasy § 
punadto: TOMBOLA, 

1 
lOJ S 

REVVZLACYJNYCH NA- � 
GRÓD CZEKA NA CIEBIE. § 

�,,,,,� �,,,,,� 

minek! 

W 
AGON z napisem „by­
dło rzeźne" wzbudził o­
statnio podejrzenie pary-

skiej policji. Odczepiony od 
składu pociągu i skontrolo­
wany na • bocznym torze oka­
za:! si� prawdziwą rewelacją. 
Zgodnie ze specyfikacją znaj­
dować się w nim powinny 
l.lyczki. Kolejan:e zdziwili się 
jednak, że zwierzęta te za­
l'howują się tak spokojnie, 
Po odplombowaoiu wagonu o­
ka:..alo się, że znajduje się 
w nim i2 mężczyzn. Zostali 
oni sprowadzeni z Portugalii 

_'O<)zywiście z pominięciem le­
galnej drogi. Policja areszto­
wała niejakiego Herigouina, 
który okazał się dostawcą ta­
niej siły roboezej dla fl'ańeu­
skich przemysłowców. Przy 
okazji policja wpadła na trop 
-całej organizacji trudniącej 
się handlem żywym _ towa­
rem. Zdołano stwierdzić, że 
od 1959 roku granicę Franc.ii 
w ten lub podobny sposób 
{>rzekroc:;.yło 50 tys. Portugal­
czyków i Hiszpanów szukają-

cych pracy. Handlarze zarobili 
na tej „transal,cji" kilkaset 
milionów franków. Jeszcze 
większe prawdopodobnie są 
dochody francuskich przemy­
słowców. Nielegalnie sprowa­
dzanym robotnikom pfaci się 
bowiem głodowe pensje o­
S?.czędzając jednocześnie spo-
re sumy na wydatki socjal­
ne. 

Amerykański król samocho­
dów Henry Ford junior kan­
dyduje na stanowisko amba­
sadora USA. Dodać trzeba, 
iż przedstawiciele dyploma-

Luksus 
Szef informacji NRF von 

Hase zapytany na jednej z 
cstatnich konferencji praso­
wych czy jego oświadczenia 
pokrywają się z własnym zda­
niem na dany temat odpo­
wiedział: ,,Jak pan sobie to 
wyobraża? Co by się działo, 
gdyby wszyscy, którzy tu je­
steśmy pozwalali sobie na 
luksus posiadania własnego 
zdania?" 

Z czego czerpać 
dochody? ·z WIĘKSZAJĄCE SIĘ sta­

le w Niemczech zachod­
, nich wydatki na zbroje­

nia spowodowały dokręcanie 
śruby podatkowej. Minister 
finansów NRF wyliczył, że o­

poda tkowanie 25 tys. zareje­
strowanych prostytutek przy­
niesie wpływy w wysokości 
500 milionów marek. Gdyby 
opodatkowano również pozo-

stale córy Koryntu dotąd nie 
zarejestrowane (szacunkowa 
liczba wynosi 250 tys.) wpły­
wy podskoczyłby do horren­
dalnej sumy 5 miliardów ma­
rek rocznie. Przyznać trzeba, 
że jest w tym jakaś konsek­
wencja - dochody z brudnych 
źródeł P.:l'Zeznaczyć na brud­
ne wydatki. 
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tyczni :rekrutują się w Ame­
ryce niemalże -wytącznie z 
kręgu milionerów. J ed11ym z 
zadań Forda - kat1dydata n.:i 
ambasadora - jest 

I 
doCinan­

scwywanie z wiasnej kieszeni 
przyjęć i oficjalnych spotkań 
towarzyskich 

Skarby 
-Bizancju,n 

Iii ARNA któż z nas ni, 
,,. zn_a te� miejscowości po-

lozoneJ nad Morzem 
Czarnym'! Tysiące urlopowi-
c:tów korzysta tam rokrocznie 
ze wspaniałe,j plaży. Nie 
wszyscy - jednak wiedzą, że 
miasto nazywało się 
mierzchlych czasach 

w za­
Odessos 

a dziś stanowi prawdziwą, ko­

palnię archeologicznych zna-
lezisk. Niedawno p0�?.a!l 
przygotowania fundamentów 
pod budowę nowego kina na­
trafiono na prawdziwy skarb. 
Wykopana bizuteria o łącznej 

wadze blisko 0,5 kg z 22 ka­
rntowego złota obficie ZdQ­
biona perlami, szlachetnymi 
kamieniami, kol(lrowym szkłem 
i emalią stanowi swoistą re-

. welację. Robota zlotni�a 
wskazuje, iż owczesny mistrz 
mieszkał prawdopodobnie w 
Odessos, zas ornamentyka P<l­
zwala przypuszczać, że biżu­
tc1·ia pochodzi z pierwszej po­
'°'"Y VI stulecia. Podnosi to 
tym bardziej wartość tego 
wykopaliska, gdyż z okrr,su 
wczesnobizantyjskiego zacho­
wały się dotąd zbyt nikk 
ślady rzemiosła złol,niczeg<l. 

Kogo zdobił ten diadem? 

Pewne 
nają 

ornamenty 
<,łyliLowa ną 

la oroś!. 

przyporni 
w·inną 

• 

Najdroższa budowla 
N ajdr oższą dotąd. budowlą 

Ameryki a prawdopodobnie i 
świata będzie gmach oddany 
niebawem do dyspozycji 169 
członków Izby Reprezcntantow 
uSA. Dla każdego z nich 
przewidziano 3 pokoje służbo­
we ponadto podziemny par­
ki ng, halę sportową i basen 
pł:,, wacki. Ogol ny k oszt bu­
dynku w-vnos1 1 22 mi l iony do-

larów. Oczywiście sumę tę zi.­
placi amerykański podatnik. ! � 
Przy okazji małe zestawienie : 7 koszt budo,;vy Pentagonu (a- , 
merykań;,kie mrnistersrwo woj 
ny) wyniosl 75 milionow, bu­
dynek ONZ kosztował 72 mln 
a najwyższy gmach na świecie " 
- 381 m Empire State Buil- , " 
ding tylko 42 m iliony dola- J :i, ' ' ✓ rów. 

.. 
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